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Zaproszenie do przedpłaty

Przedpłata na „Gazetę L w o w sk ą  
wynosi za II półrocze w miejscu 6 zł., 
p o c z t ą  8 zł., za III ćwieróroeze w 
miejscu 3 zł., pocztą 4 zł.; za miesiąc 
lipiec w miejscu 1 zł., pocztą i  zł. B5 ct. 
Prenumeratorowie półroczni (którzy u- 
iszczają z góry przedpłatę za czas od 
1 lipca do końca grudnia 1879) otrzy­
mują „Przewodnik naukowy i litera­
cki dodatek do „Gazety Lwowskiej “ 
bezpłatnie, ćwiereroczni zaś i. miesię­
czni za dopłatą: pierwsi 75 ct, d ru­
dzy 30 ct.

W celu ustalenia nakładu prosi­
my o wczesne nadsyłanie prenum eraty.

CZĘŚĆ URZĘDOW A

O, k. Namiestnictwo zamianowało c. k. 
nadinźyniera Wilhelma E a p p e g o  w Stani­
sławowie komisarzem dla wypróbowania i 
nadzorowania kotłów parowych w powia­
tach; stanisławowskim, tłumackim i kału- 
skim.

CZĘŚĆ IIEU R ZĘD O W A

Lwów, 8

Ks. Bismarck zazdrości zapewne 
Włochom parlamentu, który wybornie 
odpowiadałby jego systemowi rządze­
nia Parlament włoski może mieć co 
miesiąc inną większość, bo właściwie 
nie ma stałej większości lecz tylko 
chwilowe koalicye frakcyj, które roz­
chodzą się w prawo i lewo przy każ­

dej ważniejszej kwestyi, jak 
sprawie zniesienia podatku od miewa. 
Tego właśnie życzy sobie ks, Bismarck, 
do tego naw et dąży, o ile tylko sto­
sunki pozwalają.  ̂ W takim składzie 
rzeczy bowiem minister tak zręczny i 
wpływowy jak ks. Bismarck może so­
bie pozwalać różnych eksperymentów, 
zmieniać system rządów, ile razy to 

I uzna za stosowne, pozbywać się sprzy- 
1 mierzeńców, którzy go znudzili, a w 
I ich miejsce zawierać inny alians z 
! krótkim terminem. Ani Minghetfci, ani 
Oairoli, ani wreszcie Depretis nie są 
tak zręczni jak ks. Bismarck i nie tak. 
skłonni jak ich kolega berliński do 
przerzucania się z jednego stanowiska 
na drugie przeciwne, więc rzecz na ­
turalna, źe dla nich taki parlament 
zmienny jest ciałem utrudniającem 
rządy.

Rzadko kiedy mmister-prezydent 
pada ofiarą stosunków parlam entar­
nych w sposob tak popularny jak  o- 
becnie Depretis w Rzymie. Pracow ał 
nad zniesieniem uciążliwego podatku 
od miewa, na który od lat utyskuje 
ciągle ludność uboższa, bronił praw  
Izby deputowanych wobec senatu prze­
ciwnego tej reformie podatkowej i za 
to, a właściwie mimo to musi wziąć 
dermiyę, znalazłszy się w Izbie wobec 
nowy’ koalicyi różnych frakcyj nieza­
dowolonych ( Ola pomil&rnośsi Depre- 
tisa i dla przyszłości jego stronnictwa 
przesilenie dzisiejsze jest bardzo ko­
rzystne. Dla Włoch jednak jest ono 
tak przykre i tak trudne do rozwią­
zania jak żadne poprzednie. Kogo do­
tąd opinia publiczna wskazywała jako 
szefa nowego gabinetu, ten usunął się 
już od tej zaszczytnej misyi, widząc 
niemożliwość utworzenia ministerstwa 
z warunkami dłuższej egzysteneyi. J e ­
żeli królowi zależeć bedzie koniecznie

na .tem, aby bez rozwiązania parla­
mentu przesilenie zostało usunięte, to 
ostatecznie znajdzie się i nowy g ab i­
net i nowa większość. Być może n a ­
wet, źe już najbliższy telegram przy­
niesie nam nazwiska nowych mini­
strów. Byłaby to jednak tylko jedno­
dniowa k reac ja  polityczna, przesile­
nie zostałoby nie rozwiązane, nawet 
nie zażegnane, lecz tylko odroczone na 
czas krótki. Jedynie rozwiązanie Izby 
doprowadzić może do trwalszej na­
praw y stosunków.

Król Humbert ma być jednak 
przeciwny rozwiązaniu parlamentu i 
zapewne najpoważniejsi jego doradcy 
podzielają to zdanie. W ybory rozpi­
sane w tej chwili byłyby krokiem 
bardzo śmiałym, mogłyby zaostrzyć 
przesilenie i nadać mu tło szersze. 
Umysły są obecnie zajęte, nawet wzbu­
rzone sprawą podatku od miewa, któ­
ra  doprowadziła do przesilenia. W tej 
sprawie wchodzą w grę interesa klas 
uboższych, które mniemały, że są już 
teraz bliskie celu upragnionego a tym ­
czasem w ostatniej chwili doznały za­
wodu. Akcya wyborcza mogłaby zatem 
rozdmuchać namiętności w klasach, 
które nie rozumieją powolnego dąże­
nia do celów politycznych, lecz? pra­
gną osiągnąć wszystko naraz choćby 
przebojom. Byłaby to mętna woda. na 
jbóra zapewne tvlfco ezekaja żywioły, 
uczące la bliski, obfity połów polity­
czny. Te żywioły" których p ro g ra i.r : •> 
jest mieszanina socjalizmu i repu.bl.ir 
kanizmu, uważają jedność Włoch za 
utrwaloną na zawsze i z tego powodu 
sądzą, że bez obawy o utratę tego, 
co całe pokolenia krwią zdobywały, 
mogą sobie pozwolić różnych ekspery­
mentów i wydać kraj na pastwę swoich 
doktryn.

Jeszcze jedna ważna, okoliczność

przemawia, przeciw rozwiązaniu par­
lamentu w chwili obecnej. Stronnictwo 
ultramontańskie zaczyna zrywać z za­
sada Piusa IX. że nie trzeba, ani wv-o ' «•'
bieraó ani dać się wybrać. W osta­
tnich wyborach municypalnych w Rzy­
mie ultramontanie i wybierali i da­
wali się wybierać, a jak wiadomo wy­
szli na tem bardzo dobrze, przeparli 
tylu kandydatów swoich, że sprawiło 
to sensację nawet za granicą. Grdyby 
w tej chwili rozpisane zostały wybo­
ry do parlamentu, stronnictwo ultra- 
montańskie miałoby nadzwyczaj ko­
rzystne pole do działania, ale z jego 
udziału w wyborach powitałby do­
piero prawdziwy chaos parlamentarny. 
W przyszłej Izbie nie dałaby się może 
nawet wytworzyć większość chwilowa 
z koalicyi różnych frakcyj. Ważne z a ­
tem powody przemawiają za odrocze­
niem wyborów do chwili stosowniej­
szej, gdy podatek od miewa przestanie 
być hasłem akcyi wyborczej a tem 
samem masy ludności nie beda takv  t, W

wzburzone jak obecnie.

Sprawy krajowe.

(Szkoła weterynaryi we Lwowie).

II.
Potrzeba założenia szkoły weterynaryi 

we Lwowie i korzyści nadzwyczajne takiego 
•zakładu przedstawione zostały w kilku me- 
moryałąeh Wyctócłu krajowego i sprawoz­
dania, h sejmowych. Ograniczamy się tu na 
podni esieniu n ajwa-źn iej szych szczegółów.

Według dat zebranych w ostatniej kon- 
skrypcyi z r. 1869 posiada Gaiicyi 698.240 
koni, 922 mułów, 2,070.572 krów, 966.76S 
owiec, 85 824 kóz. 784.572 świń. Z porówna­
nia tych cyfr ze stanem zwierząt domowych 
w innych krajach koronnych okazuje się, że 
na jedną milę kwadratową przypada w Ga-
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XXII.
• i PodrófT teJ nigdy nie zapomnę. Sie­

działem otulony płaszczem, konie biegły szpar­
ko, na szanrowem niebie gasły gwiazdy je­
dna po drugiej.

Wkoło mnie spało wszystko snem głę­
bokim. Głucho było i cicho. Czasami tylko 
zaszeleściała złamana przez burzę gałązka, 
spadając powoli pomiędzy konary drzewa — 
i ptak tylko czasami wyprostował zmoczone 
deszczem skrzydełko i znowu zasnął.

Nieznane dotąd uczucie ogarnęło mnie. 
Nie mogłem go ani nazwać ani określić. Nie­
raz w podobny sposób jechałem , ale obsza- j 
ry, któremi zatrudniałem moją wyobraźnię, ! 
były zupełnie inne. Były to obrazy schadzek 
sąsiedzkich, polowania, uroczystości imieni­
nowych, hulanek kawalerskich, w których 
psy, konie, kobiety, tańce i karty główne 
zajmowały miejsce. Jakże dzisiaj inaczej! Po 
r az pierwszy czuję, że jakieś tam serce w od­
daleniu umiera za mną.... że jadę tam , aby 
jo pocieszyć, ozdrowić łub grudkę ziemi na 
nie rzucić!...

Ileż sprzeczności i kontrastów mieściło 
si§ w tych obrazach ? Baz widziałem kobietę 
wesołą i rozkoszną.... widziałem ją  z t j 1*1 
nieocenionym pieprzykiem pod okiem, jak 
S1ę śmiała serdecznie, łapiąc ze mną ową kurę 
urojoną!,,. Przypomniałem sobie sobie żywo

scenę, w której po raz pierwszy zbliżyłem się 
dô  tego ruchliwego pieprzyka.... i patrzałem 
z śmiechem na wuja Felicysśyma, iak machał 
zamaszyście czerwonym fularem zamiast żół­
tego !... Wszystko to widziałem tak żywo przed 
sobą, jakby się w tej chwili, działo!...

Jakaż okropna zmiana! Ta sama kobie­
ta leży teraz na łożu śmiertelnem... a szklan- 
nc jej oczy patrzą prawdopodobnie w tę stro­
nę, z której mam przyjechać!...

• Prędzej! Prędzej! Jakoś powoli je- 
dziesz mój Szymonie!

Szymon zaciął konie, wózek drgnął jak- : 
by chciał się do lotu zerwać wraz z stadem ' 
czarnych w ron, które z szumem zleciały t e - ; 
raz z lipy przydrożnej....

} )  czarne ptaki, wy godła śmierci 
po eoz zbudziłyście się, aby mnie nakryć tą j 
czarną, złowieszcza chmura?... Ona już n- 
m arła!

Nie — czuję, źe jeszcze żyje! Ona 
umrzeć nie może..,, muszę ją żywą obaezyć, 
muszę usłyszy^ z jej u s t, że mię kocha....

A jeżeli umarła?... Jeżeli umarła.... to i 
uklęknę prZy j ej Jóżku.... ta k , uklęknę, cho­
ciaż już dawno nie klęczałem.... i zmówię 
pacierz, którego także już dawno nie mó- i 
w iłem !

, A potem?,.. Potem... będę szukał dru­
giej takiej kobiety, któraby mnie tak kocha­
ła jak ona.... ale nie —- takiej drugiej nie 
znajdę!

A jeżeli nie umarła.... i wyzdrowieje?.. 
To.... to..., a|k 0 j a wjem e0?... To.... mógł­
bym się z nią ożenić!

Ba! A. wuj Feiicyssym, a ciocia Juni- 
pera a Żabcia — cóżby oni na to powie­
dzieli ?... A dług u Szmula — a termina ban­
ków a podatki niepłacone ?...

, . Jakie dziwne głosy słyszałem wkoło 
siebie. Przy ostatnich możebym się wrócił — 
gdybym szedł piechotą. Byłem jednak na 
wózku , powiedziałem Szymonowi gdzie ma

jechać — nie wypadało tego rozkazu odwo­
ływać. Zresztą miałem już na sobie kostium 
bohatera — w nim wyjechałem z domu, jakże­
bym z połowy drogi wracał do wuja Feli- 
cyssym a, cioci Juaipery,. a co najgorsza do 
poetycznej mojej siostruni Żabci? Jakiż śmiech, : 
.jakie szyderstwo spotakałoby mnie na progu? ;

Jechałem dalej —• do Kopytowic. Na i 
głosy opozycyjne, które nie wiem zkąd aię • 
we mnie brały, odpowiadałem, że tak być j  
musi. Nie trudno mi było zastosować się do j  
tej odpowiedzi, bo im więcej nad tem my i 
ślałem , tem więcej przekonywałem się, że ; 
jakaś dziwna siła tam mnie ciągnie, że tam j  
być muszę, i że ten niewytłómaczony dotąd 
przymus sprawia rai w sercu bardzo .prżyje-; 
m ae, prawdziwie bohaterskie uczucie.

Wreszcie, ujrzałem połatany dach d w o -; 
ru kopytowiekiego. Stanowcza chwila nade­
szła, Ozy żyje-... czy umarła?

Serce ścisnęło mi się w piersi _ _ od.- :
dech ustał. Zdawało rai się. że zamieniłem 
się w kamień. Takiego uczucia nigdy me do­
znałem. A przecież było ono przyjemniejsze : 
od wszelkich innych wrażeń, jakie sprawia 
wino, gra w karty, taniec, polowanie lub Fs.ua 
kawalerska hulanka.

Otworzyłem szeroko oczy, czy gdzie nie 
ujrzę trumny, orszaku pogrzebowego lub przy­
najmniej pogaszonych już pochodni i...

Ot tam.... na tym załomie pagórka... 
eóż się tam czernieje?... Wszak to droga do 
cmentarza! Cóż. się tam porusza tak wolno.... 
niby karawan kirem pokryty! -

Uczułem w sercu lód — a żyły moje 
skurczyły się jak się kurczą liście buraków, 
gdy je pierwszy mroźny wiatr owionie!..

"Cóż to jest?.... Ta smutna, stępo posu­
wająca się karawana czarna.... hej Szy monie !

— To koniczynę wiozą!
Odetchnąłem. Rozkoszne .jakieś ciepło 

rozlało się po całern mojem ciele.
Ona nie um arła!

Ta myśl — to ciepłe uczucie było dla 
umie rozkoszą dotąd nieznaną.

Dlaczegóż pierwej nie czułem takiej roz­
koszy ?

I  wszerz i wzdłuż wodziłem oczyma, 
czy gdzie jeszcze nie obaczę czegoś, coby 
podobne było do pogrzebu. Nigdzie nie nie 
było. Połatany dwór zbliżał się coraz wię­
cej — a za chwilę mogłem nawet policzyć 
okna .jego nieregularne....

W  jednein oknie ujrzałem nawet białą 
firankę, którą wiatr na wszystkie strony po­
ruszał....

Cóż to znowu? Ozy umarła ale jeszcze 
bifi pochowana?,.. Osy co widzisz Szymonie?

Szymon nic nie widział i ja nic widzieć 
ni a mogłem. Otworzyłem nozdrza jak koń 
arabski i wciągnąłem w siebie długą strugę 
powietrza,...

Zdawało mi się, że czuję.... jałowiec!
Ooś jękło we ronić, .jakby strona ze­

rwana.
■ - Szymonie! czy ty nie czujesz ja­

łowcu ?
- - Nie panie - -  to perz palą na polu!
Odżyłem znowu. Ta fluktuacja uczuć — 

ta bojaźń i nadzieja- — troska i ukojenie — 
ta dziwna przemiana zimna i ciepła sprawia­
ła mi tak nieprzyjemne uczucie, jakiego ni­
gdy ani przy winie ani przy grze wysokiej, 
ani nawet przy innych za pieniądze kupio­
nych wzruszeniach nie doznałem!

-~  Więc ona żyje — pomyślałem so­
bie, a dreszcz rozkoszny przeszedł mnie od 
stóp do głowy — i wraz z bryczką wpadłem 
na błotnisty dziedziniec.

-■■■- Ozy żyje ? — zapytałem starego Ma­
teusza , który w jednym bucie wybiegł na 
ganek.

pocie.
— Kto taki? — zapytał stary w kło- 

Panna Salomea!



licy 510 koni, a w reszcie krajów koronnych 
razem 270, w Ga licy i 1526 bydła a w resz­
cie krajów koronnych razem 1423, w Gali­
cy! 713 owiec a w reszcie krajów koronnych 
razem 963, w Galicyi 26 kóz a w reszcie 
krajów koronnych razem 187, w Galicy! 541 
świń a wreszcie krajów koronnych razem 
498. Ze względu na cyfrę ludności przypada 
na 1000 mieszkańców w Galicji 128 koni a 
w reszcie krajów koronnych razem 69, w 
Galicyi 381 sztuk bydła a w reszcie krajów 
koronnych razem 367, w Galicyi 178 owiec 
a w reszcie krajów koronnych razem 248, 
w Galicyi 6 kóz a w reszcie krajów koron­
nych razem 48, w Galicyi 135 świń a w resz­
cie krajów koronnych razem 126. Wartość 
bydła wszelkiego rodzaju wynosiła w r. 1869 
w Galicyi 159,083.000, w 'in n y ch  prowin­
cjach zaś, biorąc tylko miliony, jak następu­
je : w dolnej Austryi 34, w górnej Austryi 
27, w Salzburgu 8 , w Styryi 37, w Karyn- 
tyi 14, w Krainie 10, na Wybrzeżu (Tryest) 
7, w Tyrolu 23, w Czechach 91, na Mora- 
wii 36,'n a  Szląsku 10, na Bukowinie 15, w 
Dalmacyi 9.

Z powyższych zestawień wynika, że 
wartość bydła galicyjskiego stanowi blizko 
trzecią cześć wartości bydła we wszystkich 
prowineyaeh razem wziętych, że dalej Gali­
cja  nietylko przewyższa każdą prowineyę z 
osobna co do ilości i wartości bydła, lecz 
nadto w stosunku tak do obszaru jak i do 
ludności wykazać się może w rubrykach nie­
mal wszystkich ważniejszych gatunków by­
dła wyższemi liczbami przeciętnemu Galieya 
przeto jest ze względu na obfitość swego by­
dła a mianowicie koni, bydła rogatego i świń 
pomiędzy krajami koronnemi niezaprzeezenie 
głównym producentem koni i mięsa. Wobec 
przewagi względnej, jaką Galieya ma co do 
ilości bydła w porównaniu z inne mi krajami 
koronnemi nasuwa się takie wniosek, że na­
sza produkcja bydła znacznie przewyższa 
potrzeby kraju i że po zaspokojeniu tych po­
trzeb pozostaje jeszcze znakomita nadwyżka 
płodów zwierzęcych. I  rzeczywiście kenie, 
bydło rogate i świnie lub mięso z nich są 
obok zboża głównemi artykułami wywozu 
galicyjskiego, a więc jednem z głównych 
źródeł dochodów kraju, co na tern większą 
zasługuje uwagę, że przy zupełnym niemal 
braku przedsięwzięć przemysłowych, wspo­
mniane dochody ograniczają się prawie wy­
łącznie do zysku osiągniętego ze sprzedaży 
wywożonych płodów rolniczych. Z nadwyżki 
produkcji galicyjskiej w koniach i mięsie 
korzysta bezpośrednio lub pośrednio cała mo­
narchia; bezpośrednio tyle, że Galieya do­
starcza armii znacznej liczby przydatnych 
koni, pośrednio zaś przez to, że zaopatruje 
zachodnią część państwa a w szczególności 
jego okolicę w dobre i stosunkowo tanie 
mięso. Uwagę te popierają wymownie staty­
styczne wykazy o wywozie bydła koleją Ka­
rola Ludwika. Cyfr za lata ubiegłe nie przy­
taczamy, bo w naszych sprawozdaniach ty­
godniowych o ruchu na kolejach galicyjskich 
podajemy zawsze daty najświeższe, których 
zestawienie wystarczy na uzasadnienie po­
wyższej uwagi.

Ze względu na geograficzne położenie 
Galicyi głównie przypada zadanie zaopatry­
wania Zachodu w dostateczną ilość dobrego

— A ! Panna Salomea! Żyje dzięki 
Bogu — od północy właśnie zrobiło się jej 
lep iej!

—  Od północy?...
Była to godzina, w której kazałem za­

przęgać.
— A czy jest więcej kto chory, że py­

tałeś : kto taki ?
—- A je s t, proszę pana. Ten koń de- 

reszowaty z białą nóżką. Zdaje się, że nic z 
niego nie będzie. Wczoraj był dwa razy w 
mieście, po doktora i lekarstwo!

W padłem do pokoju.
W pokoju czekałem długo. Słyszałem 

w dalszych pokojach skrzyp szafy i komody, 
słyszałem szelest wyjmowanych jedwabiów....

—  Ozy można widzieć się z panną Sa­
lomeą ? — krzyknąłem z niecierpliwości przez 
cztery pokoje.

Usłyszałem krzątanie pani Kopytowie- 
ckiej. Wkrótce pojawiła się na progu w je ­
dwabnej mantyli.

Twarz miała surową i groźną.
— Ozego pan sobie życzysz? — zapy­

tała na progu.
— Widzieć się z panną Salomeą.
Patrzała na mnie czas niejaki z wyra­

zem nieubłaganego sędziego, a ja mimo woli 
kurczyłem się pod tym wzrokiem jak wino­
wajca, któremu okażą wkrótce ofiarę nikczem- 
ności .jego....

Gdym się już tak skurczył, że przynaj­
mniej ćwierć łokcia z mojej przyrodzonej mia­
ry straciłem , uśmiechnęła się szyderczo pani 
Kopytowiecka, a nie mówiąc ani słowa, obró­
ciła się z pewnym giestem, który nakazywał 
mi iść za nią. Poszedłem.

W czwartym, przyćmionym pokoiku oba- 
czyłem j ą !

Leżała na łóżku blada jak senne wi­
dziadło. Włosy jej rozbiegły się w nieładzie 
po białej poduszce. Nie myślała wcale zbie-

mięsa, oraz dostarczenia Wschodowi odpo­
wiedniego materyału do hodowli. Tego za­
dania Galieya spełnić nie może, jeżeli jest 
bezbronną wobec chorób bydła. Codzienne 
doświadczenie uczy wszędzie, gdzie pomoc 
weterynarska jest niedostateczną, ile zwie­
rząt a szczególnie koni i bydła rogatego 
ginie marnie wskutek zupełnego zaniedbania 
lub niestosownego leczenia w czasie choroby, 
do czego dodać jeszcze wypada wielkie stra­
ty w hodowli z powodu nieumiejętnego ku­
cia koni. Jeżeli zaś brak pomocy weterynar- 
skiej już w zwykłych warunkach tamuje 
rozwój hodowli, to przeszkoda ta stać się 
musi wprost niepokonaną, jeżeli do ogólnych 
powodów chorób przyłączą się tak nadzwy­
czajne i zgubne jak w naszym kraju. Jak 
wiadomo, jest Galieya nietylko znakomitym 
producentem bydła rogatego, lecz zarazem 
skutkiem swego położenia geograficznego 
głównym traktem dla międzynarodowego 
handlu bydła pomiędzy krajami obcemi, 
granicząeemi z nią od północy i wschodu 
z jednej a zachodnią częścią państwa z dru­
giej strony, przy czem po części występuje 
jako pośrednik sprowadzając chude bydło 
stepowe, które następnie jako opasy wysyła 
na Zachód. Baty statystyczne o przewozie 
bydła przez pograniczne zakłady kontuma- 
eyjne zupełnie potwierdzają tę uwagę a na­
wet inożnaby zarzucić, że nie dają jeszcze 
dokładnego obrazu ze względu na praktyko­
wane na wielką skalę wprowadzanie bydła 
bez kontroli, co stosunki pograniczne mimo 
czujności władzy dotąd bardzo ułatwiają. 
Jest to dla Galicyi wielka klęska, gdyż k ra­
je ościenne, z których transporty bydła idą 
na Zachód, osławione są jako siedliska za­
razy. Od roku 1861 do 1871 włącznie, na­
wiedził księgoszusz w 1532 miejscowościach 
Galicyi 11.067 zagród, posiadających 679 644 
sztuk bydła rogatego. Zachorowało na księ- 
gosusz ogółem 51.784 sztuk, z których 8859 
wyzdrowiało, 32.840 uległo chorobie a 10.085 
wypałkowano. Ponieważ przy tej sposobno­
ści wypałkowano nadto 13.263 sztuk bydła 
pozornie zdrowego, przeto całkowita strata 
w bydle poniesiona w tym 1 1 -letniem okre­
sie wskutek księgosuszu wynosi 56.188 sztuk. 
Obok tej straty poniósł skarb państwa na 
środki zaradcze przeciw zarazie w latach 
1865— 1873 przeszło milion zł. Z powyż­
szych dat i uwag wynika, że rozwój lub 
upadek chowu zwierząt domowych w Gali­
cy i ma dla kraju znaczenie kwestyi bytu 
ekonomicznego, która zarazem obchodzi 
wszystkie inne prowincje, że dalej chów 
ten nie może się rozwijać bez należytej po­
mocy weterynarskiej.

Liczba weterynarzy zatrudnionych w 
Galicyi, tak rządowych jak prywatnych wy­
nosiła przed trzema laty 30. Przypuściwszy, 
więc, że kraj zaopatrzony jest w weteryna­
rzy i bydło wszędzie w równej mierze, peł­
niłaby jedna osoba służbę weterynarska na 
przestrzeni około 45 mil kwadratowych, na 
mniej więcej 23 088 koni, 69.019 sztuk by­
dła rogatego, 32.275 owiec i 24,485 świń. 
Stosunek ten wypadnie jeszcze gorzej, jeżeli 
się zważy, że z tych 30 weterynarzy czterej 
jako dyrektorowie zakładów kontumaeyjnyeh 
są absorbowani czynnościami urzędowemi i 
nie mogą się oddawać leczeniu bydła. W o­

rać ich i porządkować. Na twarzy nie miała 
ani pyłku pudru, ani żadnego innego fałszu. 
Była taką, jaką ją Bóg stworzył, bez ża­
dnych przyczepek i sztukowali.

Dziwna rzecz. Dawniej najlepiej podo­
bała mi się kobieta w stroju balowym. Gdy­
bym się miał zakochać, to tylko na balu. 
Tak przynajmniej u nas się dzieje. Ale ta­
każ to i miłość balowa!

Salomea prócz swego pieprzyka pod o- 
kiem. nie miała w tej chwili ani fryzury ba­
lowej ani owych zwojów musziinu i jedwa­
biu, w. których trzeba szukać kobiety. Mimo 
to nigdy nie wydała mi się piękniejszą, ni­
gdy tak żywo serce mi do niej nie uderzyło i

Gdy mię ujrzała, chciała się zarumie­
nić, ale brakło jej krwi. Uśmiechnęła się tyl­
ko z niewypowiedzianą słodyczą i wysunęła 
z białego rękawa drobną rączkę, którą w tej 
chwili ująłem i ucałowałem.

— To ty.... to pan jesteś! — wyszepnę- 
ła słabym głosem — a na jej twarzy zaja­
śniał wyraz szczęścia....

— Tak.... to ja  jestem.... j a....
Chciałem coś więcej powiedzieć, ale pani

Kopytowiecka tak srogo na mnie patrzała, 
tak mnie małemi oczkami przeszywała, że 
mimowoli musiałem się znowu skurczyć jak 
przed chwilą.... i kurczyłem się coraz więcej, 
aż wreszcie przed łóżkiem ukląkłem!

A w miarę tego jak się kurczyłem, ro­
sła do góry postać pani Kopytowieckiej, i była 
tak wysoką, że pod sam sufit dostawała.

Ja  zaś w poczuciu zasłużonego upoko­
rzenia pochyliłem się jeszcze bardziej nad 
łóżkiem i natrafiłem tam na małą rączkę, 
którą serdecznie ucałowałem.

" Z tą rączką, a nawet z tem upokorze­
niem było mi dobrze, bardzo dobrze....

(Ciąg dalszy nastąpi.)

bee takich s osunków liczba bydła rogatego 
w Galicyi nie może wzrastać w sposób od­
powiedni a w spisie z r. 1867 skonstatowa­
no nawet fakt, że liczba ta zmniejszyła się 
w ciągu poprzedzających 12 lat o 255.000.

j SPR A W Y  ZA&RABIGZBE

j (U y s k u s y a  n a d  p r o j e k t e m  F e r r y ’ego.)
Na posiedzeniu francuskiej Izby depu­

towanych 3 lij-ca toczyła się dalsza dysku­
s ja  nad projektem Ferry’ego. Po odrzuceniu 
kontrprojektu deputowanego de Gaste przy 
stąpiono do rozpraw nad artykułem pierw­
szego poojektu, który opiewa: „Egzamina i 
praktyczne dowody potrzebne do uzyskania 
stopni mogą być zdawane jedynie w um- 
niwersyteckich zakładach naukowych1'.

K e l l e r  (katolik) wnosi poprawkę nadają­
cą wolnym uniwersytetom prawo udzielania 
stopni. Z góry, powiada on, musiano prze­
widzieć, że cofnięcie prawa udzielania stopni 
było tylko punktem wyjścia dla systematy­
cznego stłumienia wolności nauczania. Mini­
ster Waddington. żądając w r. 1877 zniesie­
nia prawa udzielania stopni formalnie temu 
zaprzeczył. Dzisiaj można odmierzyć prze­
bytą drogę i łatwo pojąć, dlaczego Wad - 
dington, który jest dzisiaj prezydentem ra­
dy, nie jest obecnym na posiedzeniu. (Bardzo 
dobrze na prawicy). Bez prawa udzielania sto­
pni profesorowie uniwersytetów katolickich 
są po prostu tylko „prelegentami". Bząd od­
biera zakładom prywatnym miano uniwersy­
tetów, które posiadają na podstawie wieko­
wej trądycyi, odbiera im dalej wpisy, gdyż 
uczniowie muszą się zapisywać na wydziały 
państwowe. Projekt znosi opłaty wpisowe a 
śtara to sobie wynagrodzić przez podwyższe­
nie taksy za egzamina; ale przez to niszczą 
się wolne uniwersytety; byłoby doprawdy 
niesprawiedliwością nakładać rodzaj cła na 
nauczanie. Wskutek nowego systemu ojcowie 
rodzin byliby zmuszeni opędzać koszta wol­
nej nauki i przyczyniać się do pokrywania 
kosztów oficjalnej nauki, z którejby ich dzie­
ci weaie niekorzystały. Projekt zmierza więc 
tylko do zupełnego zniszczenia wolnej nau 
ki uniwersyteckiej. Wskutek ustawy uchwa­
lonej przez Izby wzniesiono budynki uni­
wersyteckie i potworzono zbiory. Zamknię­
cie tych zakładów równałoby się konfiskacie,. 
Należy także mieć wzgląd ha siano visko 
profesorów i ojców rodzin. Narzucać ojcom 
rodzin szkoły,, o których nic ule chcą'w ie­
dzieć, znaczy tyle, co prześladować ich. Dla­
czego chcianooy pozbawić katolików wol­
ności, którą przyznano protestantom i m aho­
metanom? Bez nauki uniwersyteckiej nauka 
nie może być całkowitą a tylko taka nauka 
może sprowadzić zgodę pomiędzy wiedzą a 
wiarą Jezusa Chrystusa i prawem katoli- 
ckiem. Mówca broni następnie w dość dłu­
gich wywodach katolickich uniwersytetów i 
zakonów religijnych. Bząd religijny ogarnął 
już burżoazyę. W Niemczech i Szwajearyi 
chciano odwieść katolików od Stolicy Apo­
stolskiej, ale to się nie udało. Dzisiaj nie 
ma już gallikanizmu, ponieważ walka kuhur- 
na stworzyła jedność katolicką. Kościół mo­
żna zniszczyć, ale nie można go zmienić. 
Mówca stara się dalej dowieść, że kościół 
katolicki potępia jedynie to, oo przedsięwzię­
to dla wyparcia go z przynależy tego mu 
stanowiska".

Sprawozdawca S p u l l e r  podnosi w 
odpowiedzi przysługujące państwu prawo 
czuwania nad wychowaniem dzieci. Już 
Tliiers powiedział, że państwo ma prawo do 
dzieci, ponieważ z nich musi wyrabiać oby­
wateli. (Oklaski na lewicy). Poprawka Kelle­
ra została odrzucona. Taki sam los spotkał 
poprawkę bar. B e i 11 e , poezem artykuł 
pierwszy został przyjęty, drugi zaś artykuł 
napo wrót odesłany do komisji.

(Proces Csissagnaca).
Przed paryskim sądem przysięgłych 

stawał dnia 3 lipca deputowany Paweł Oas- 
: sagnac jako naczelny redaktor i p. Oointrie 
! jako wydawca dziennika Pays, oskarżeni * 
powodu ogłoszonych w tym dzienniku arty ­
kułów, które zawierały bardzo gwałtowne 
wycieczki przeciw obecnemu rządowi i jego 
reprezentantom. Przewodniczył prezydent 
Thevenin; jako publiczny oskarżyciel wystę­
pował sam generalny prokurator Dauphin; 
obrońcą oskarżonych był słynny adwokat 
Lachaud. Pomiędzy słuchaczami widziano 
generalnego prokuratora przy trybunale ka­
sacyjnym, senatora Bertaulda; byłego mini­
stra w gabinecie z 24 listopada 1877, pana 
Łepelletiera, deputowanych Oassagnaca ojca i 
Ouneo d’Ornano.

Po oświadczeniu Oassagnaca, że przyj­
muje całą odpowiedzialność za inkrymino­
wane artykuły, przystąpił generalny proku­
rator do umotywowania skargi. Na wstępie 
zapewnił, że jest szczerym zwolennikiem 
wolności prasowej i nie odmawia prasie na­
wet prawa dyskutowania nad formą rządową. 
Bepublika nie wypłynęła z prawa boskiego, 
a nawet w ustawie zastrzeżona jest jej re ­

wizja. Dyskusya ta może być mniej lub wię­
cej gwałtowna. Ale pod żadnym warunkiem 
nie można ścierpiee osobistego lżenia repre­
zentantów władz publicznych. Jak prwatnej o- 
sobie tak też i prasie nie wolno nazywać mi­
nistrów łotrami, złodziejami, głupcami, osła­
mi. To samo odnosi się do obelg na rząd 
cały. Gdybym n. p. powiedział Cassagnaco- 
wi: „Jeśli pan chwalisz cesarstwo a ganisz 
republikę, to ja  w odpowiedzi wskazuję na 
Metz i Sedan", byłaby to godziwa dyskusya; 
jeśli się jednak nazywa republikę bezwsty­
dnym rządem, cholerą, gdy się o uiej mówi, 
źe po szyję tkwi w błocie, jest to niewąt­
pliwie przestępstwem godnem surowej kary. 
Oskarżony za podobne przestępstwa już raz 
został skazany na dwumiesięczne więzienie, 
którego jednak, dzięki ułaskawieniu rządu z 
16 maja, nie potrzebował odsiadywać. Powie 
on może, że jako najżarliwszy obrońca ce­
sarstwa nie może ważyć każdego słowa. 
Wszystkie swoje zaezepki pisał on z zimną 
krwią. Sam przyznał się do tego w jednym 
z swoich artykułów. „Oględnością nie obala 
się rządu. Walczę za ideę moją, a kto wal­
czy musi się poświęcić. Chcę obalić rząd. 
To jest celem moim, przyszłością i dumą 
moją.“ Bardziej buntowniczego oświadczenia 
uie można sobie pomyśleć. Powiedział on 
dalej, że udaje się przed sąd przysięgłych 
jak  na zabawę, gdyż jest przekonanym że 
rząd nie znajdzie dwunastu przysięgłych, 
którzy by zechcieli go potępić. Sądzę, źe o- 
b raziłbym was, panowie przysięgli, gdybym 
choć na chwilę przypuszczał, że wydacie 
werdykt uwalniający. Dzisiaj jeszcze, w 
chwili, gdy się wydarzyło nieszczęście wzbu­
dzające osobistą sympatyę, rozwodzi się p ra­
sa bonapartystowska nad wartością uchwał 
senatu lub testamentu księcia, jak gdyby 
republika wcale nie istniała Temu złemu, 
temu systematycznemu lżeniu panującego sy­
stemu należy kres położyć. Wy, panowie 
przysięgli, jesteście reprezentantami Paryża, 
miasta intelligeneyi. Mam zaufanie do was, 
tak jak Izby okazały właśnie zaufanie do 
Paryża, postanawiając powrócić do niego.

P a w e ł  O a s s a g n a c :  Moi panowie! 
Pod brzemieniem żałoby i daleko sroższej n ż 
politycznej boleści byłem już zdecydowany nie 
bronić się wcale. Wśród smutku, jaki mnie 
ogarnął po śmierci księcia, który był zara­
zem moim przyjacielem, przyznam wam się 
otwarcie, że zapomniałem zupełnie o proce­
sie. Ale z utratą sił nie utraciłem jeszcze 
praw swoich, a te mi wystarczą. I  ja mam 
zaufanie do reprezentantów inteligentnego 
miasta Paryża. Pan prokurator generalny o- 
kazał się bardzo szorstkim względem m n ie ; 
senator z Lwicy powinien był może obejść 
się więcej po koleżeńsku z deputowanym z 
prawicy.

P r z e w o d n i c z ą c y :  Tutaj masz pan 
do czynienia tylko z generalnym prokurato­
rem.

C a s s a g n a c . -  Niech i tak będzie, zwra­
cam jednak uwagę panów przysięgłych na to, 
żenacytacyi był podpis: „Dauphin senator". 
Nie mogę się przyznać do tego, abym lżył 
armię lub stan sędziowski. Przeciwnie zaw­
sze ich broniłem. Gzyż nie dosyć tego, że 
obalono mój wybór i przemocą wypędzono 
mnie z Izby ; czy chcianoby jeszcze, aby sąd 
przysięgłych uzupełnił dzieło despotycznej 
większości? Chcianoby się po prostu pozbyć 
mnie za każdą cenę, do tego wy panowie z 
pewnością nie zechcecie się przyczynić. Jed­
no uczucie góruje w mojem sercu ponad 
wszystkiemi innemi, jest to uczucie religijne. 
Uczucie to było obrażone w najwyższym sto­
pniu, gdym pisał owe artykuły; z treści ich 
nic nie mogę ująć, jakkolwiek może ubole­
wam nad ich formą. Mówiono o mnie co do­
piero gorzej aniżeli o redaktorze Pere Du- 
chesne. Zarzucano mi, że obraziłem armię, 
której mundur sam nosiłem na polu walki ! 
Oskarżony odczytuje następnie cały szereg 
artykułów z pism republikańskich, które pu­
szczono bezkarnie, mimo że zawierają bardzo 
gwałtowne napady na ministrów i pana Garn- 
bettę. Jeden z tych artykułów nazywa żoł­
nierzy, którzy stłumili komunę, bandytami i 
zbrodniarzami} inny zawiera podobne obelgi 
na cesarzową i cesarzewieza. Oassagnac przy­
tacza cytaty nietylko z France, Revolution 
Francaise i Marseillaise ale nawet z dzien­
ników swego stronnictwa jak Ordre, Onivers, 
Garillon, który to ostatni porównuje Gam- 
bettę z kiełbasą narożnie. Nas, powiada Cas­
sagnac, może każdy lżyć a czytając rzeczy, 
jakie wypisują radykalne dzienniki na cesa­
rzową i cesarzewieza, mimowoli szuka się 
szabli przy boku. Oskarżony kończy: Wiem, 
moi panowie, że mnie uwolnicie. Jest to pro­
ces polityczny. Jeśli jesteśei republikanami, 
to musicie mnie  ̂uwolnić z uszanowania dla 
wolności prasowej. Przecież niedawno sam 
Journal Ojficiel wystąpił w obronie nieogra­
niczonej wolności prasowej. Przeczytawszy 
ten artykuł pomyślałem sobie, że mogę po­
puścić wodzę moim uczuciom! (Wesołość.) 
Jeśli zaś jesteście monarchistami i katolika­
mi, w takim razie podzielacie moje zapatry­
wania i widzicie we mnie tylko uczciwego 
człowieka i gorliwego obrcńcę religii. Chciał­
bym was jeszcze prosić o uwolnienie mojego 
towarzysza, którym się i pan generalny gu­



s
bernator niewiele zajmował. Mogłem się u- 
kryć za nim, ale w całej partyi mojej jestem 
jedynym człowiekiem, który wszystko, co pi­
sze, sam podpisuje i zawsze śmiało patrzy 
niebezpieczeństwu w oczy. Orzeczcie, czy 
człowiek uczciwy ma pójść do więzienia, 
podczas gdy tylu innych, którzy powinni sie­
dzieć w więzieniu, chodzi sobie swobodnie?

O godzinie 2  zawieszono posiedzenie a 
w poł godziny potem otrzymał głos adwokat 
Lachaud. Telegram poda? już wiadomość, 
że Cassagnae został uwolniony.

(STowe sz c z e g ó ły  o  Ś m ie rc i k s ię c ia  
H a p o le o n a ) .

Korespondent Timesa podaje zeznania 
kilku jeźdźców z eskorty, która towarzyszy­
ła księciu Ludwikowi Napoleonowi na fatal­
nym rekonesansie z 1 czerwca. Zeznania te 
uzupełniają raport Oareya i obciążają mocno 
komendę angielską. Jeden z tych jeźdźców, 
Willis, twierdzi, że towarzyszący wyprawie 
Zulu oświadczył, przyprowadzając konie do 
osiodłania, że widział Zulusa w polu Meali- 
nowem. Poprzednio już poznał po kraalu, że 
Zulusowie w bliskości być  ̂muszą. Liczbę 
otaczających nas nieprzyjaciół podał na 50. 
Dawszy salwę, uderzyli z okrzykiem „U sm  
nanka umagroara abahnga“ (owóż tchórze 
angielscy) na dosiadających właśnie koni 
Anglików. Jeden z towarzyszy zawołał na 
Willisa: „Daj swemu koniowi ostrogi chłop­
cze. Książę leży pod spodem . 11 Willis widział 
księcia wiszącego w strzemieniu, pod koniem, 
który kilka staj cwałował, poezem książę 
spadł i przez konia stratowany został. Inn.y 
jeździec opowiada:

„Byłem najbliższy przy księciu. Nie do­
siadł konia, Strzałami Zulusów konie nasze 
zostały spłoszone, że utrzymać ich nie mo­
gliśmy. Przejechawszy przez wąwóz, obej­
rzałem się i spostrzegłem biegnącego księ­
cia. W oddaleniu mniej więcej trzech yar­
dów ścigał go jaki tuzin Zulusów, wszys­
cy uzbrojeni w assegaje i karabiny. Koń jego 
uciekał galopem. Nie dano żadnego rozkazu 
do zebrania się, do strzelania lub pomaga­
nia księciu. Galopowaliśmy z jakie dwie 
mile bez odpoczynku. O księciu nie mó­
wiono."

Trzeci jeździec zeznał:
„Książę zapytał się: „Czyście wszyscy 

gotowi?" — Odpowiedzieliśmy: „Fes, sir./1 
poezem zakomenderował „Siadać!" Gdy sal­
wa zagrzmiała, spadł mi karabin, zsiadłem z 
konia, aby go podnieść. Nie mogłem jednak 
wsiąść znowu na siodło, bo koń spłoszył się 
i pogalopował ze mną, ja nogę jednę trzy­
małem w strzemieniu nachylony nad siodłem. 
Koń mój biegł za inne mi. Nie mogłem go 
wstrzymać, gdym przejeżdżał koło księcia, 
który uchwyciwszy się popręgu starał się do­
siąść konia. Zawołałem nań: „Depechee. vous 
s / l  vous plait, Monsieur !“ Nie odpowiedział 
na to nic. Za cugle nie uchwycił. Widziałem 
go spadającego ; koń jego wstąpił nań. Garey 
miał dowództwo a my galopowaliśmy z mil 
dwie lub trzy. Nie dano żadnego rozkazu do 
zebrania się, do zatrzymania, strzelania lub 
do starania się o ratowanie księcia. Porucz­
nik Oarey rzekł tylko: „Pędźmy szybko, spie­
szmy się!"

Wedle ogólnego świadectwa porucznik 
Oarey i jego ludzie są doskonałymi żołnie­
rzami, odznaczającymi się zimną krwią. Ca- 
rey widocznie stracił głowę. Nie ulega wąt­
pliwości, że gdyby który % jeźdźców był 
przytrzymał konia,' byłby książę uszedł tak 
samo jak reszta. Ogólnem jest zdanie, że 
przesadzono liczbę Zulusów. Główna wina, 
że księcia wysłano na rekonesans, spada na 
pułkownika Harrison, który przekroczył wy­
raźny rozkaz lorda Chelmsforda. Z drugiej 
strony jasną jest rzeczą teraz, że eskorta nie 
dopełniła swej powinności. Najwięcej obeią- 
zającym punktem jest okoliczność, że eskorta 
opuszczając obóz nie nabiła nawet karabi­
nów.

K L O N I K I

— E g z a i u ś n a  { J i ib S ie z n c  w szkole 
gospodarstwa lasowego we Lwowie odbywać 
się będą, począwszy od dnia 16 aż do 31 lipca, 
codziennie rano i po południu.

=  S t y p e a n d y a .  Na przedstawienie 
e. k. Namiestnictwa nadała pani Ewelina Cha- 
jęcka, dożywotniezka dóbr Żurawną, cztery sty- 
pendya fundacyi ś. p. Adama Zebrowskiego, 
każde po 2 1 0  zł. w. a. począwszy od pierw­
szego półrocza roku szkolnego 1878/9: 1) Eu­
geniuszowi Waleremu W a r  m s k i e m u , słu­
chaczowi 2 roku prawa na uniwersytecie Ja­
giellońskim w Krakowie, tudzież słuchaczom 
prawa na uniwersytecie Lwowskim: 2) Stani­
sławowi Tomaszowi Leszczye Mi ł a s z e ws k i e -  
111 u z IV roku, 8) Kazimierzowi Tomaszowi 
Z a j ą c z k o w s k i e m u  z IV roku, 4) Stani­
sławowi Janowi T e r l e c k i e m u  z 2 roku.

* K r a d z i e ż  s k l e p o w a .  Zeszłej 
nocy okradziono magazyn sukni Józefa Katza 
Przy ulicy Blacharskiej. Przez małe okienko

hmw»fc§ i im  8

nadedrzwiami wlazł złodziej, który widocznie 
musi być dopiero wyrostkiem, otworzył z we­
wnątrz frontowe drzwi od sklepu i wpuścił do 
środka swego towarzysza, W sklepie wyważono 
ladę, w której jednak nic nie znaleziono. Skra­
dziono czarne futro piżmakowe, futerko dam­
skie podbite lisami, 18 par spodni zimowych, 
surducik białym barankiem podszyty i dwa 
surduty sukienne wierzchne. Na miejscu pozo 
stawili złodzieje dwa kawałki żelaza i. milową 
świecę. Szkoda wynosi 250 zł.

— JB s irsa  T a r n o w s k a .  W Bursie 
Tarnowskiej pod wezwaniem św. Kazimierza w 
roku szkolnym ubiegłym było umieszczonych 
5 4  uczniów. Co do postępu w naukach otrzy­
mało z końcem roku szkolnego klasę celującą 
11, klasę pierwszą 8 8 , klasę niepostępową 5, 
a 5  mają po wakacjach egzamin poprawić. 
Ubiegający się o przyjęcie do Bursy Tarnow­
skiej winni wnieść podanie do 20 sierpnia 1879 
na ręce ks. ML Kaczorowskiego, kustosza tejże 
Bursy; do podania, takiego ma być dołączone: 
świadectwo szkolne z dobrym postępem i do- 
bremi obyczajami, świadectwo ubóstwa, metry­
ka chrztu, i świadectwo szczepienia ospy. Ku- 
ratorya Bursy Tarnowskiej poczuwa się do mi­
łego obowiązku szanownym członkom Bursy, 
jakoteż władzom autonomicznym, korporacjom, 
stowarzyszeniom i pojedynczym osobom, które 
datkami, radą, wpływem, lub pomocą przyczy­
niły się do rozwoju Bursy, złożyć serdeczne 
podziękowanie, żywiąc oraz nadzieję, że szano­
wna publiczność nie przestanie i nadal zasilać 
tej zbawiennej instytucyi, ażeby rzeczywistym 
potrzebom uczącej się młodzieży zadosyć uczynić 
mogła.

^  W i e l k i e  M le s a e z ę ś c ie  nawie­
dziło dnia 26 czerwca gminę Brzegi, w po­
wiecie Samborskim. Pożar, który powstał o 
północy a wybuchł w stajni jednego z gospoda­
rzy, rozszerzywszy się. szybko, zniszczył 15 za­
budowań mieszkalnych z wszelkiemi sprzętami 
gospodarskiemi, oraz z zapasami zboża i inwen­
tarzem. Co najsmutniejsza, utraciła życie, w 
płomieniach czteroletnia córka gospodarza Gry­
pa, której nie można było wyratować. Szkoda 
pożarem zrządzona wynosi około 7.000 zł. a z 
15 pogorzelców tylko 9 było ubezpieczonych na 
sumę 3.275 zł. Ogień był podłożony zbrodniczą 
ręką.

— O  n o w y c h  w y n a l a z k a c h
słynnego Edisona opowiada nowojorski kores­
pondent dziennika Daily ilew s : Edison w o- 
statnieh czasach skonstruował dynamometr, przy 
którego pomocy dokładnie może mierzyć nawet 
giły, odpowiadające jednej setnej siły konia, i. 
ćUięki przyrządowi temu, z wielką ścisłością o- 
biiczyó można koszta światła elektrycznego w 
porównaniu z gazowem i naftowem. Ekspery­
mentami niejednokrotnie już wykazał, że w 
zastosowaniu światła elektrycznego 80 do 90 
procentów siły zamienia się w światło, i że 
sześć świec elektrycznych, wytworzonych siłą 
jednego konia, pod względem kosztów stanowi 
oświetlenie nierównie praktyczniejsze, niżeli ga­
zowe, gdyż już przy sześciu świecach wspo- 
mniony koszt ten jest o dwie trzecie mniejszy, 
od odpowiedniego światła gazowego. Tym spo­
sobem, zdaniem Edisona, problem zastosowania 
elektryczności do oświetlenia nietylko ulic ale 
i większych lokalów prywatnych jest stanow­
czo rozwiązany, jakkolwiek z drugiej strony 
wynalazca przyznaje, że w szczegółach pomysły 
jego wymagają jeszcze wykończenia, nad któ- 
rem to zadaniem Edison w rzeczy samej nie­
zmordowanie pracuje.

— S jjils  l u d n o ś c i  w Bośnii postę- 
pu.je, a za parę miesięcy zapewne będzie ukoń­
czony. y\r samem Serajewie zliczono dotąd do­
my mieszkalne, których jest tam przeszło 1 0 .0 0 0 . 
Miasto to dzieli się na 100 mahalów, czyli 
części, z których każda ma osobną dżamię czyli 
moszeę.

— S ł y n n a  a r t y s t k a  paryska, pani 
Sara Bernhardt, opuściła scenę teatru Gomedie 
Franęaisc i udaje się na występy gościnne 
do Ameryki, gdzie pewien przedsiębiorca zagwa­
rantował jej rocznego dochodu 80.000 funtów 
szterlingów, czyli przeszło 800.000 zł,(?)

przez cały dzień 1  lipoa pa­
dały w górach pod Monachium.

~~ w nocy na sobotę w Wie­
dniu znisKCZyj stajnie koszar artyleryi przy 
placu Heunmrkt. Szkoda nie jest znaczna,

' W l i o p a l n i  w ę g l a  High Blan- 
tyre pod Hamiltonem w Anglii, gdzie przed 
dwoma laty przeszło stu górników utraciło ży­
cie, d- 2  b m. w nocy znowu miał miejsce 
wybuch gazów ziemnych. Znajdowało się pod­
ówczas w podziemiu 81 górników, z których 
tylko czterech wydobyto jeszcze żyjących.

P r a e d  s ą d e m  karnym w Mona­
chium stawało w tych dniach trzynastu słu­
chaczów uniwersytetów monachijskiego i jenaj­
skiego pod zarzutem zbrodni pojedynku. Oska­
rżeni skazani, zostali na 1  do 5  miesięcy wię­
zienia w twierdzy, — Skazany za obrazę cesa­
rza niemieckiego w skutek denuncyacyi mala­
rza Pilotyego, sędziwy lekarz monachijski, dr. 
Trettenbaeher, jak donosi Bair. Yaterl, miał 
w tych dniach w drodze łaski odzyskać wol­
ność.

— Z d r o w ą  miejscowością może być 
nazwana wieś Lotha pod Mauth w Czechach,
ip e a  ' m

W ciągu roku na 1000 mieszkańców nie było 
tam ani jednego wypadku śmierci, przybyło zaś 
nowonarodzonych 40.

— W  a a fe la d a s ie  g r y  w Monaco 
zarządzono teraz, że każdy z gości, mający za­
miar „zabawić się" w ruletę, musi poprzednio 
złożyć 500 franków, ażeby na wypadek zgrania 
się, miał o ozem wrócić do domu. Jakież to hu­
manitarne zarządzenie!

— ŹHólta, fe tw r» , według depeszy a- 
geocyi Hirsza z Lizbony, pojawiła się pono­
wnie w fcem mieście.

— T e s t a m e n t  e e s a rs s e w ie s s s  Na­
poleona, według dzienników angielskich zawiera 
następujące legaty: kuzynowi swojemu, księ­
ciu Joachimowi Muratowi zapisał cesarzewicz
200.000 franków; panom. Pietri, br. Coms&rt, 
A. Klon, L. N. Conneau, N. Espinasse i kapi­
tanowi A. Bizot, oraz pannie de Lam inat, to­
warzyszce cesarzowej Eugenii, po 100.000 fran­
ków: księciu Ludwikowi Lucjanowi Bonaparte 
rentę dożywotnią 10 .0 0 0  franków rocznie; ko­
niuszemu Bachon rentę dożywotnią 5.000 fran­
ków rocznie; pokojowej Thierry i pokojowemu. 
Uhlmanowł rentę dożywotnią po 2.500 franków 
rocznie. Beszta służby pobierać ma i nadal do­
tychczasowe płace. Książęta Napoleon Karol 
Bonaparte i Bassano, oraz p. Rouher otrzymać 
mają trzy najpiękniejsze pamiątki, generał Sim- 
inons, p. Stroda (nauczyciel) i ksiądz Goddard 
trzy upominki wartościowe: pp. F. Pietri, Gcr- 
wisari i Entraigues, każdy spinkę bliżej ozna­
czoną; panna Larminat medalion z portretem 
cesarza Napoleona III i Eugenii; pani Lebre- 
ton (także towarzyszka cesarzowej) zegarek 
damski emaliowany i brylantami wysadzany; 
pp. Conneau, Espinasse, Bizot, J. N. Murat, 
A. Fieury, P, de Bourgoing i S. Oorvisart broń 
i suknie (z wyjątkiem ostatnich, które cesarze- 
wicz miał na sobie w chwili śmierci i które 
mają być oddane cesarzowej); wreszcie hrabina 
Clary (trzecia towarzyszka cesarzowej) spinkę, 
a nakoniec kuzyn cesarzewicza, książę Hnesear, 
klingi hiszpańskie.

Z Izby sądowej.

(.Lwowskie Towarzystwo kredytowe, 
miejskie).

(Trzydziesty siódmy dzień rozprawy)
(L) Wczoraj przesłuchał trybunał o- 

statniego świadka (79) p. Bolesława A u g u ­
s t y n o w i c z a ,  właściciela dóbr, wicepreze­
sa gai. Towarzystwa gospodarskiego, który 
potwierdził w zupełności szczegóły podane 
onegdaj przer p. Abrahamowieza. Sadowski 
starał się świadka pozyskać dla Towarzy­
stwa, ale wobec oświadczeń p. Ottona Haus- 
ner*, że Towarzystwo nie ma już racy i bytu, 
wszelkie zabiegi były bezskuteczne.

Przed przesłuchaniem rzeczoznawców 
odczytał p r z e w o d u  i c z ąc  y doniesienie 
zwierzchności gminnej miasteczka Zastawny 
na Bukowinie. Dowiedziawszy się z dzienni­
ków., że we Lwowie toczy się rozprawa głó­
wna przeciw' b. dyrektorom Tow. kredyt, 
miejskiego, przesyła zwierzchność sądowi 
karnemu spis członków poszkodowanych przez 
Towarzystwo. Jest ich 85 w gminach okoli­
cznych i w:ogóle na Bukowinie ma być je 
szcze mnóstwo innych osób poszkodowa­
nych.

Nastąpiło przesłuchanie dwóch rzeczo­
znawców' buchhalterów,którzy pod przysięgą 
dali wyjaśnienia w kwestyi ksiąg Towarzy­
stwa i bilansu za r. 1876.

Pierwszy znawca p. Emil K e s s e l -  
b a u e r ,  naczelny buchhalier banku hipote 
cznego zeznał: Wspólnie zp .R . Nunbe*giem 
badał wszystkie księgi Towarzystwa. Dają 
one dobry pogląd na stan  towarzystwa. W pi­
sy zgadzają się z stanem kasy. Zachodzi je ­
dnak następujący błąd ważny. W myśl s ta ­
tutów? i według zwyczajów używanych we 
wszystkich instytucyacb. finansowych nale­
żało z dniem 16 marca 1875, w którym to 
dniu rozpoczęło Towarzystwo swoją czyn­
ność, zamknąć konto kosztów założenia, k tó­
re w tym dniu wyno.fiły ogółem tylko 
12.892 zł. Tymczasem stało się inaczej. Nie 
zamknięto tego konta w d. 16 marca 1875, 
lecz prowadzono je dalej. Tyra sposobem u- 
rosła suma kosztów założenia aż do wysoko ­
ści 118.000 zł. Tę sumę podzielono n.stęp- 
nie na trzy części: Na 65.0.12 zł. które w 
bilansie figurują pod nazwą „Zaliczki na po ­
życzki hipoteczne", na sumę -49.000 zł. któ­
ra figuruje w bilansie pv n. „Koszta założe­
nia" i na osobną sumę około -4000 zł. figu­
rującą p. n. „Koszta, urządzenia" Koszta 
założenia wynosiły więc razem. 118.000 zł. 
Tymczasem w bilansieje-st wykazaną tylko suma
40.000 zł. W sumie zaś 65.012 z ł . w  której nie 
ma ani jednej zaliczki ,.na pożyczki hipoteczne, 
mieszczą się nietylko- koszta założenia ale 
także koszta adm inistracji, jak n. p. mycie 
okien, drzwi, podłogi i t. p. koszta, które nie 
mają zgoła nie wspólnego z kosztami zało­
żenia instytucyi. Go więcej, pensje urzędni­
ków kontowano raz jako koszta założenia, a 
drugi raz jako koszta adm inistracji tak, że 
wogóle nie można dociec, jakieh zasad irzym ał

się buchhalter. Kwota 65.012 zł., figurująca 
w bilansie pod nazwą „zaliczki na pożyczki 
hipoteczne" (a musze dodać, że w księgach 
nie ma wcale konta „zaliczek na pożyczki") 
była zapisaną w księgach raz p. n. „Koszta 
założenia" a potem p. n. „debitorowie." Po­
nieważ jednak nie ma ani jednego debitora, 
ponieważ dalej konto kosztów założenia po­
winno było być zamknięte w d. 16 marca 
1875, ponieważ dalej w tej sumie mieszczą 
się także wydatki na adm inistrację, przeto 
nic możemy zgodzić się na to, ażeby kwota 
65.012 zł,, figurująca w bilansie pod nazwą 
„Zaliczki-na pożyczki hipoteczne" a będąea 
właściwie tylko częścią kosztów założenia, 
figurowała w aktywach. Układając bilans 
dla walnego zgromadzenia, należało w nim 
potrącić 6  proc. na umorzenie kosztów zało­
żenia- Tego nie uczyniono. Bilans tedy za 
r. 1876 jest sfingowany, bo wykazuje 272 zł. 
czystego zysku, podczas, gdy w rzeczywisto­
ści było 111.000 zł. straty. W myśl §. 85 
statutów miało wprawdzie Towarzystwo pra­
wo umieścić koszta założenia jako aktywum, 
ale v/ takim razie należało w dniu rozpo­
częcia czynności Towarzystwa zamknąć kon­
to kosztów założenia i nie prowadzić go d a­
lej. W takim razie byłyby koszta założenia 
wynosiły tylko 12.892 zł. Dalej należało w 
roku potrącać 6  proc. na amortyzację kosztów 
założenia. Tego nie uczyniono w pierwszym 
bilansie za r. 1876. Koszta założenia wyno­
siły tedy 118.000 zł., a cały dochód z 
wkładek i udziałów wynosił tylko 95.000 
zł. Koszta założenia pochłonęły więc cały 
kapitał i wynoszą przeszło 30 proc. całego 
subskrybowanego kapitału. W najlepszych 
instytucjach wynosi ten procent najwyżej 6 
od sta. Z uwagi sa  tę ostatnią okoliczność, 
powinno było Towarzystwo przystąpić do li­
kwidacji już w lutym 1876 roku, bo fundu­
sze były w tym czasie już całkiem wyczer­
pane, a nadto zabrakło jeszcze około 13.000 
zł. i Towarzystwo nie mogło istnieć. Chcąc 
walnemu zgromadzeniu wykazać, że zachodzi 
potrzeba likwidaeyi, należy mu przedłożyć bi­
lans taki, z któregoby każdy członek mógł 
powziąć jasny obraz stanu rzeczy. Prócz te­
go trzeba zgromadzonym wyjaśniać każdą 
pojedynczą pozycję, bo zkądże człowiek obcy 
ma wiedzieć, co właściwie ukrywa się pod 
tą lub ową nazwą? Któż n. p. czytając ten 
bilans mógłby przypuszczać nawet, że pod 
nazwą „Zaliczki na pożyczki hipoteczne" 
kryje się część wydatków na koszta założe­
nia? Powinna była. o tern wiedzieć rada za- 
wiadowcza, której obowiązkiem było zbadać 
dokładnie bilans.

Na szczegółowe pytania, bardzo wy­
czerpujące cały przadmhf, odpowiada znaw­
ca, że jeżeli w ciągu istnienia jakiejś insty­
tucji zostanie zrobiony wydatek, który wpły­
wa na rozwój zakładu, na jego dalsze istnie­
nie, to tego rodzaju wydatek mo ż e  b y ć  
w p r a w d z i e  wciągnięty do kosztów zało­
żenia (chociaż właściwie po zamknięciu kon­
ta „kosztów założenia" przy rozpoczęciu 
czynności zakładu, powinien być wstawiony 
do kosztów adm inistracji) ale w takim ra ­
zie musi być co roku umarzany. Pod żadnym 
zaś warunkiem nie można do kosztów zało­
żenia, w ciągu istnienia zakładu i po roz­
poczęciu czynności, wstawiać wydatków na 
„mycie okien", płace urzędników i t. p.

Co do manipulacji z listami dłużnemi, 
oświadcza z n a w c a  stanowczo, „że jej nie 
rozumie". W skutek tego wzywa p. p r z e ­
w o d n i c z ą c y  obecnego p. Wołoszynowicza 
do dania wyjaśnień

Po tych wyjaśnieniach, bardzo długich, 
oświadcza p. Kesselbauer. „że teraz rozumie 
jeszcze mniej niż przedtem".

Drugi znawca p. Roman N u n b e r g ,  
naczelny buchhalter w filii banku kredyto­
wego dla handlu i przemysłu, badany odrę­
bnie, dał takie same wyjaśnienia, jak p. Kes- 
selbauei.

Na tern skończyły się badania świad­
ków7 i znawców a przewodniczący przystąpił 
do czytania rozmaitych dalszych aktów i do­
kumentów.

P. Kornel S k ó r  o bo. ha ty,  pocztmistrz 
w Nawaryi, donosi prokuratoryi państwa, że 
stracił w Towarzystwie 580 złr. Był on 
właśnie owym klientem, któremu Madfes 
przypatrywał sic z żalem. gdy wkładał 
850 złr."

Daniel P aw  l i  s z y n  z Kopanki żali się, 
że wpłacił udział, miał dostać zaliczkę 10 0 0  
z ł r , ale jej nie dostał.

Kilku włościan z Fitkowa, w pow. Nad- 
wórniańskim, żali się, że burmistrz w Nad­
wornie, Ohomiak. wciągnął ich do Towarzy­
stwa, że powpłacaii udziały, prosili o zalicz­
ki, w tym celu wydali swe dokumenta grun­
towe i nie mogą doczekać się ani pieniędzy 
ani zwrotu dokumentów.

W tern miejscu poruszył p. prokurator 
sprawę p. K u t a l i k a ,  introligatora we Lwo­
wie, który dał p. Czemeryńskiemu kwotę 
12 0 0  złr. do ulokowania w Towarzystwie, za 

1 e,o zapłacił mu 25 złr.
Dr. C z e m e r y ń s k i  odpowiada, że p. 

Kutalik, dawny jego klient, pożyczył jemu 
tę sumę na procent i że teraz zwraca mu 
ją ratami. Kwota 25 złr. była wynagrodze­
niem za inną sprawę.
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(4546 1— 3) E  d  i 1 k  1,

L. 6459. 0. k. sąd obwodowy w Prze­
myślu, mianuje ad w. Dra. Smutnego zarząd­
cą zaś Samuela Krys zastępcą zarządcy ma­
sy krydalaej Elki Adolf.

Przemyśl 25 czerwca 1879.
(4564 1— 3) O ł i w i e s i c z e n i e .  L, 10141. 

30 lipca 
W dniach 29 sierpnia

24 września 50 
zawsze o 10 rano, odbędzie się w sądzie 
tutejszym publiczna licytacja realności pod 
1. 133 w Jaw ezu położonej, ciała tabularnego 
nie stanowiącej, Dacila Worona własnej, ce­
lem wydobycia pretensyi Abrahama Bannera 
w kwocie *100 zł.

Wartość szacunkowa 213 zł. w&dyum 
21 zł. 30 kr.

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

C. k. sąd powiatowy.
Rohatyn 28 stycznia 1879.

(4551 1— 3) m  d y k t .
L. 3856. O. k. sąd powiatowy Brzeża- 

ny ogłasza, że w celu zaspokojenia pretensyi 
c. k. uprzyw. galic. akcyjnego banku hipo­
tecznego we Lwowie a to 3 rat po 113 zł. 
40 ct. oraz reszty 1469 zł. 30 et. odbędzie 
się w tutejszym sądzie publiczna przymuso­
wa licytacja realności pod Nr. kons. 1 w 
Brzeżanach na Adamówce według Dom II. 
I I I  pag 219, 42 n. 6. 7. haer. Ludwiki F i­
lipiny 2im. Wierzbickiej własnej, w dniu 7 
sierpnia i 11 września 1879 każdym razem 
o godzinie 10 rano. Bealność ta zostanie na 
tych terminach tylko za lub wyżej ceny sza­
cunkowej sprzedaną.

Cena wywołania wynosi 4429 zł. a 
wadyum 443 zł.

Gdyby realność ta w powyższych ter­
minach sprzedaną nie została, natenczas dla 
ułożenia ułatwiających warunków wyznacza 
się term in na 25 września 1879 godzinę 10 
rano.

O tern zawiadamia się tych wierzycieli, 
którzyby po dniu 13 marca 1879 do tabuli 
weszli, lub którym niniejsze postanowienie 
% jakichkolwiek bądź przyczyn doręczonam 
byćby nie mogło przez kuratora Dra. Leona 
Madejskiego.

Brzeżany 27 maja 1879.
(4563 1— 3) ® :awS©gs©«!S©mte® L, 6662.

30 lipca 
W dniach 29 sierpnia 1879 

24 września 
zawsze o 10 rano, odbędzie się w sądzie tu­
tejszym publiczna lieytacya realności, pod 1. 
46 w Jawezu położonej, Fediowi Huraj włas­
nej, ciała tabularnego nie stanowiącej, celem 
wydobycia pretensyi Litaera Bannera w 
kwocie 139 zł. 30 kr.

Wartość szacunkowa 158 zł. wadyum 
15 zł. 8 kr.

Besztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze.

O. k. sąd powiatowy.
fioehatyn 15 marca 1879.

(4560 1—S) O b w i e s z c z e n i e .
L. 8223. O. k. sąd powiatowy w Ni- 

żankowicach ogłasza, że w sprawie Jakóba 
Spinnera przeciw Dankowi Ssneczko pto. 
31 zł. w. a. z pn. odbędzie w sali sądowej 
publiczną sprzedaż połowy realności pod 1. 
k. 73 w Drozdowicaeh położonej, dłużnika 
własnej, ciała tabularnego nie stanowiącej, w 
trzech terminach, 3 września, 6 października 
10 listopada 1879, każdym razem o godzi­
nie 10 przed południem.

Cena wywołania 432 zł. 50 ct. w. a. 
wadyum 44 zł. w. a.

Na pierwszym i drugim terminie poło­
wa tej realności za cenę wywołania lub wy­
żej, zaś na trzecim terminie także niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

Bliższe warunki licytacji, tudzież pro­
tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w sądzie.

Niżankowice 24 grudnia 1878.
(4569 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 6192. W sądzie tutejszym odbędzie 
się 11 sierpnia, 1 września, 22 września 
1879 z rana, egzekucyjna sprzedaż realności 
Nr. 28 w Kurowie Wojciecha i Maryanny 
Targoszów własnej, niehipoteeznej, na pierw­
szych dwóch terminach za lub wyżej ceny 
szacunkowej, na trzecim niżej takowej.

Gena szacunkowa 260 zł. wadyum 26 
zł. Besztę warunków przeglądnąć można w 
registraturze.

Ślemień d. 3 kwietnia 1879.
(4553 1—3) I d y & t .

L. 4391. O. k. sąd powiatowy M ielni­
ca zawiadamia, że Jan  Ilnicki z Germakówki 
jako marnotrawca pod kuratelę Jana Konop­
skiego postawiony został.

Mielnica 1 lipca 1879.
(4555 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 3430. O. k. sąd powiatowy w Ni- 
źankowicaeh ogłasza, że w sprawie zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw nieobję­
tej masie spadkowej Wasyla Sydora o zapła­
cenie 133 złr. 76 ct. z pn. odbędzie w sali 
sądowej publiczną lieytaeyę gospodarstwa 
włościańskiego w Gdeszycach pod 1. k. 7/55 
położonego, aiała tabularnego nie mającego, 
a nieobjętej masy spadkowej Wasyla Sydora 

w trzech term inach 3 września,

3 października i 5 listopada 1879 każdym 
rasem o godzinie 10 przed południem.

Cena wywołania 800 złr, zakład 80 złr. 
wal. anstr.

Na pierwszym i drugim terminie go­
spodarstwo to tylko za cenę wywołania lub 
wyżej zaś, na trzecim terminie także niżej 
ceny wywołania sprzedane® zostanie.

Bliższe warunki licytacji tudzież pro­
tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w sądzie.

Niżankowice 25 maja 1879.
(4547 1—3) m  i  y  k  Ł

L. 4597. O. k. sąd obwodowy w Zło­
czowie podaje niniejszem do wiadomości po

Bliższe warunki, akt opisania i ocenie­
nia leżą w tutejszym sądzie do przejrze­
nia.

Eawa dnia 10 czerwca 1879.
(4554 1— 8) © tew  «e»ses**afeB-

L. 2428. Gk. sąd powiatowy w Niżan- 
jcowicach ogłasza, te w sprawie zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw Wasy­
lowi i Maryi TTstrzyekim, a względnie prze­
ciw spadkowej masie nieobjętej po Wasyla 
Ustrzyckim przez kuratora Stefana Babiaka 
i spadkobiercom ś. p. Maryi Ustrzyckiej a t o : 
pełnoletniej Anastazji Poczwarze, i małolet­
nim Atanazemu ITstrzyekiemu i Parańee 
Łaeyk o zapłacenie 143 złr. 88 ct. w. a. ?,

wszeehaej, że celem zaspokojenia Oziasowi pn. odbędzie w tutejszym sądzie czną
licytację realności, włościańskiej w Gdeszy- 
cach pod Ik. 60/62 położonej, ciała tabular­
nego nie stanowiącej ś. p. Wasyla i Maryi 
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Loseh i Maurycemu Bardach cd W łodzimie­
rza Bozwadowskiego należącej się sumy pa­
cy czkowej 1500 złr. z pn. przymusowa sprze­
daż publiczna sumy 6800 złr. z pn. wstanie Gstrzyekich własnej w trzech terminach), 
biernym majętności *lt i  części dóbr Serwiry września, 3 października i 7 listopada 
„Albiaóv;ką“ zwanej na rzecz dłużnika Wło- każdym razem o godzinie lOtej przed połud- 
dzimierza Rozwadowskiego intabulowanej w nie®.
dwóch terminach a to: 19 sierpnia 1879 i Gena wywołania 300 złr.
18 września 1879 o godzinie lOtej przed Zakład 30 złr.
południem pod następującemu warunkami Na pierwszym i drugim terminie real-
przedsięwziętą będzie: " • ność te tylko za 'cenę wywołania lub wyżej

1) Przedmiot przymusowej sprzedaży zaś na trzecim terminie także niżej ceny 
publicznej stanowi suma 6800 złr. w. a. z wywołania sprzedaną zostanie.
pn. z większej 8000 złr. w. a. pochodząca na 1 Bliższa warunki licytacyjne tudzież pro-
majętności 8/u  części dóbr Serwiry „Albinów- tokół zastawniczego opisania i ocenienia 
ką“ ” zwanej, p. p. Aleksandra i Albiny z ; można przejrzeć w tutejszosądowej registra- 
Zaiaojskich małżonków Koeiałkiewiezów wła- = turze.
snej, wedle dom. 515 pag. 316 a. 6 on. i j  Niżankowice dnia 23 kwietnia 1879.
dom. 515 pag. 315 n. 7 oa. na rzecz p. (4557 1—8) O b w ie sz c z e n ie .  
Włodzimierza Rozwadowskiego intabulowana, i L 903> 0 _ k. sąd powiatowy w Niżsn-

2) Jako cenę wywołania stanowi się ■ JtowicaeJi ogłasza, że w sprawie zakładu kre- 
wartość sprzedać mającej sumy to jest kwo- ; fiytowego włościańskiego przeciw Stefanowi 
tę 6800 złr. w. a. _ _ i j Michałowi Hodi&kom tudzież nieobjętej

, 8) Lieytacya odbędzie się na powyższych s magjg Spadkowej g p. Mairoay Hodiak o za- 
dwoch terminach z tern zastrzeżeniem iż na • p |aeeBie 50 0  złr. z pn. odbędzie w sali sa- 
pierwszym terminie suma ta tylko, powyżej | dowej publiczną lieytaeyę gospodarstwa wło- 

za cenę wywołania zaś na drugim te rm i-, gdańskiego, w Hruszatycaeh pod lk. 30 n o - 1 
nie także poniżej tej wartości za jakąkolwiek | lżonego  w trzech terminach 3 września, 3 
bądź ęenę sprzedaną będzie. _ _ . i października, 12 listopada 1879, każdym:

4) Ghęe kupienia mający winien będzie ■ razem 0 godzinie 10 przed południem, 
przed rozpoczęciem licytacji 10 proc. ceny . Cena wywołania 950 złr.
wywołania to je s t  kwotę 680 złr. w. a. w | Wadyum 95 złr, w. a.
gotówce, w książeczkach gal. kasy oszezę- 1  pierwszym i drugim terminie go­
dności, w asy gnatach kasowych banku łupo- ? Spodarstwo to tylko za cenę wywołania lub 
tecznego, banku kredytowego, zakładu wło- > Wyżej zaś na trzecim terminie także niżej
śeiańskiego, fili zakładu kredytowego dla 
handlu i przemysłu, w losach państwowych, 
obligacyach indemnizacyjnycb. i innych pa­
pierach wartościowych wedle kursu w osta­
tnim numerze urzędowej „Gazety Lwowskiej11

ceny wywołania sprzedauem zostanie.
Bliższe warunki licytacji tudzież p ro ­

tokół zastawniczego opisania i oszacowania | 
można przejrzeć w sądzie. 3

. . . s Niżankowice 11 lutego 1879. f
zanotowanego, do rąk komisji licytacyjnej |  g 4 0  „ ' f e t
jako wadyum złożyć, które nabywcy w cenę $ * , l na f  , • * . ,
kupna' wliczone, zaś innym lieytanfiun „ zaraz, j G. 2466o. Gk. sąd krajowy jako Łą%-j 
po ukończeniu licytacji zwróconem będzie. |  dlowy we Łwo-wie zawiadamia nniiej^em ,że , 

5) Stan tabularny sprzedać się mającej f<*lem zaspokojenia dłużnej sumy 200 z łr.: 
samy mogą chęć kupienia mający w tutej- f " •  •#. z pn. na rzecz.Teresy Kobierskiej, od- 
szym urzędzie hipotecznym lub 'też z wycśą- f będzie się w tym sądzie publiczna licytacja { 
gu tabularnego tudzież 'w arunki licytacyjne |  U /.18  realności jpod 1 .J6 4 1/* we Lwo- 1
w całei osnowie w tusądowej registraturze
przejrzeć

O tern zawiadamia się strony obie a to 
dłużnika Włodzimierra Rozwadowskiego do

wie położonej wedle Dom. 220 pag. 101 ,n. { 
7 haer. dłużniczki Maryi Sławińskiej włss-- S 
nej a to: w dwóch terminach, t. j. dnia 3 j 

! września i 24 września 1879 każdym razem
rąk kuratora adwokata dr. Majewskiego we |  0 g°ds. I I  rano, na których dwóch termi- f 
Lwowie, dalej znanych dotąd wierzycieli hi-1 ns(-'h wspomnioaa realność za lub wyżej ce- j 
potecznyeh, zaś tych wszystkich wierzycieli f »y szacunkowej w kwocie 1557 złr. spiże- j 
którzyby po wystawieniu wyciągu hipoteczne - |  zostanie.
go z duia 31 marca 1879 prawa rzeczone I Gdyby zaś w tych tsnnmaoh nikt ce- ; 
na sumie sprzedać się mającej uzyskali, lub |  szacunkowy nie ofiarował, natenczas usta-1  
którymby niniejsza uchwała licytacyfaa lub |  nuwia się termin do ułatwiających waran - 1  
też późniejsza jaka uchwała albo wcale al boj hów na dzień 25 września 1979 o godzinie j
wczasie należytym doręczoną być nie mogła, 
do rąk ustanowionego dla tych wierzycieli 
kuratora pana adwokata dr. Majakowskiego 
z substytucją pana adwokata dr. Billeta i 
edyktem.

Złoczów dnia 21 czerwca 1879.
(4558 1 — 3) ©fewS®M cs©M ie.

L. 10110. G. k. sąd powiatowy w Ni-

1 1  z rana, na którym ci którzy nie stanęli i 
jako do wniosku przystępujące uważani będ ą .; 
Powtóre że jako wadyum każdy licytant 
kwotę 155 złr. 70 ct. w gotówce lub w p a - ! 
pierach wartościowych po kursie złożyć ma \ 
do rąk komisji licytacyjnej.

Resztę warunków licytacyjnych jakoteź j  
wyciąg tabularny i akt oszacowania, mogą f

żankowieaeh ogłasza, że 'w sprawie Leiby być przejrzane, w tus. registraturze 
Weniga przeciw Izydorowi Baranikowi pto § G*a niewiadomych z miejsca pobytu /
205 złr. w. a. z pn. odbędzie w sali są-1 Zofii z Turkiewiczów Srokowskiej, Grzegorza j 
dowei publiczną licytację gospodarstwa w ło -1 i Katarzyny Harłay, jakoteż dla wazystkieh | 
śeiańskiego w Zrotowicach pod 1. k. 14 tych wierzycieli którzy po dniu 19 lutego j 
położonego, ciała tabularnego niemająeego, 1 8 7 9  Jaso dniu wydania wyciągu tabularne- 5 (4579 1— 3) 
dłużnika własnego w trzech terminach 3 i g° do hipoteki 1 1 / 1 2  części realności pod,  
wrześnnia, 6  października i 7 listopada 1879 l  m U we Lwowie położonej weszli, lub) 
każdym razem o godzinie 1 0  przed połu- którymby uchwała licytacyjna lub późniejsze j

tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
można przejrzeć w sądzie.

Niżankowice 17 stycznia 1879.
(4556 1— 3) @g»wI®m«;eaeiiXe.

L. 595 0, k. sąd powiatowy w Niżan- 
ko wicach ogłasza, że w sprawie zakładu kre­
dytowego włościańskiego przeciw Janowie i 
A nsie Finikoni o zapłacenie 842 zł. 6 ct. 
z. p. u, odbędzie w sali sądowej publiczną 
licytację realności w Niżanko wicach pod 1. 
k. 5 i 6 Dołożonej, ciała tabularnego nie m a­
jącej, a Jana i A nsy  Fiaików własnej w 
trzech terminach, 3 września, 3 października, 
10 listopada 1879, każdym razem o godzinie
1 0  przed południem.

Gena wywołania 2000 zł, zakład 200 
zł. w. a. Na pierwszym i drugim terminie 
realność tą tylko za cenę wywołania lub wy­
żej, zaś na trzeeim terminie także niżej ceny 
wywołania sprzedaną zostanie.

Bliższe warunki licytacji tudzież proto­
kół zastawniczego opisania i oszacowania 
można pzejrzeć w sądzie.

Niżankowice 29 stycznia 1879.
(4575 1— 3) M d  j  U  S*

L. 9259 0. k, sąd obwodowy Tarnow­
ski podaje do wiadomości że firma A. F i­
schera syn przeciw niewiadomemu z miejsca 
pobytu Jeruchemowi Teitelbaumowi o zapła­
cenie sumy wekslowej 73 zł. 20 ct. w a. 
skargę wniosła, w skutek której nakaz zapłaty 
tej sumy wydany i kuratorowi dla tego poz­
wanego w osobie adw. dra. Ludwika Pie- 
trzyekiego zamianowanego doręczony został.

Tarnów dnia 26 czerwca 1879.
(4587 1 - 3 )  S D K l l t r S

3 1  4583. Sine iBejirtoridjterjtette in 
Putilla ober im gafie ber SSerfcjmitg 6 et eń 
nem ©eridjte in ber Bukowina, mit ben S8 c= 
gitgen ber V III 3łang3llajje, ift ju  beje|en.

S ie  i8 etnerbung§*®eju(fie finb bei bem 
SanbeSgerićffiś* sjSrdjibtum in Ozernowitz bi§ 
junt 24 guli 1879 etnjubringen.

Lemberg b. 5 guli 1879.
(4588 1— 3) «  0 t  t K

31- 28415. SSom f. f. SanbeSgeridjte in 
Lemberg mirb ben bem Seben unb SlufenL 
^attlorte naĄ unbetannten Łemberger gn= 
faffert Michael Ghamaides, Taube Chamaides 
u. Beisel Beile Ghamaides belannt gegeben, 
ba^ Dresel Mimeies unterm 18 guni 1879, 
31- 28415 fiiergerid)t§ eine ŚHage wiber bie= 
jelben, banu bie ©tgbt Lemberg mtb bie t  f. 
ginanjprocuratur ifiamenS bes fi. 3Bilitar= 
aerarS wegen Sbj^ung eineg 1j ł  SfieileS ber 
S)om. 6 . p. 41 n. 415 on. auf ber fiicaltiat fiłr. 
371 intabulirten Summę pr. 15000 fi. 2®. 395. 
jammt Slfterlaften, angeftrengt fiabe, bafi btn= 
jelben ju r SBafirung ifirer Jlecfite ein ©urator 
in ber ijJerfon beg SanbeSabboIaten 5)r. Ro­
manowski mit ©nbftituirung be§ 2IbP. ®r. 
Pomianowski beftimntt, unb btc Szlagę ben be« 
ftimmten ©orator p r  ©rfiattung ber ©inrebe 
binnen 30 Segen mitgetfietlt trntrbe.

©§ Werben bafier bie bem Seben unb 
2IufemfiaIt§orte n a^  unbelannten aufgefarbert 
bem beftefiten ©urator bie notfiige gnforma* 
tton p  ertfieifen, ober fiefi etnen anberen SSer* 
treter p  mćifilen, unb jolefien bem ©erićfite 
nafimfiaft p  maefien, mibrigen§ fie ftefi jelbft 
bie au§ ber SSerabjdumung entftefienben j^lecfi* 
ten golgen ppfdfiretben fiaben werben.

Lemberg b. 21 guni 1879.
(4568 1—3)

L. 2779. W Sądzie tutejszym odbędzie
1 1  sierpnia 1  września 2 2  wrześsia 1879 z 
rana egzekucyjna sprzedaż realności 1. kon«. 
128 rep. 2  w Siemieniu położonej dłużnika 
Tomasza Bąka własnej niehipoteczaei na 
pierwszych dwóch terminach za lub wy­
żej ceny szacunkowej na trzecim niżej tako­
wej.

Gena. szacunkowa 825 zł.
Wadyum 82 zł.
Besztę warunków przeglądnąć można w 

tutejszej registraturze.
Siemień 30 marca 1879.

E d y k t ,

dniem
Gena wywołania 1080 złr. zakład 108 

złr. w. a.
Na pierwszym i drugim terminie gospo­

darstwo to tylko za cenę wywołania lub 
wyżej, zaś na trzecim, terminie także niżej 
ceny wywołania sprzedane zostanie.

Bliższe warunki licytacji tudzież proto­
kół zastawniczego opismia i oszacowania 
można przejrzeć w sądzie.

Niżankowice 14 lutego 1879.
(4565 1— 3) L. 1525.

O b w ie sz c z e n ie  l i c y t a c j i .
G. k. sąd powiatowy w Rawie ogłasza 

iż w dniu 11 sierpnia i 1 wrześsia 1879, 
o 1 0  godzinie rano, odbędzie się w tutejszym 
sądzie przymusowa sprzedaż połowy.reaiuości 
dłużnika Markusa Szapiry pod nr. 102 w 
Bawię położonej, nietabularaej, lecz nie niżej 
ceny szacunkowej na rzecz państwa Lubaczów, 
pto 109 złr. 39 ct. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania 160 złr. 
60 ct. w. a.

Zakład 16 złr. 6  ct. w. a.

w tej sprawie zapaść.mająee uchwały z jakie- j 
gokolwiek bądź powodu doręczone być nie i 
mogły, ustanawia p. adw. Dra. Gajewskiego j

kuratorem i
uwiadamia

ze substytucją adw. Dra. Ti 
doręczając uchwalę kuratorowi 
się tychże niniejszym edyktem.

Lwów 21 czerwca 1879.
(4559 1— 3) © l> w le ® * c* e iiie .

L. 299 O. k. sąd powiatowy w Niżan- \ 
kowieach ogłasza, że w sprawie Mendla Metz- j 
gera przeciw Piotrowi Parylewiczowi pto. I 
200  zł. z. p. n, odbędzie w sali sądowej | 
publiczną lieytaeyę realności pod 1. k. 7 w ; 
Zrotowicach położonej, ciała tabularnego nie- j 
stano wiącej, Piotra Parylewicza własnej w j  
trzech terminach, 3 września, 6 października j 
5 listopada 1879 każdym razem o godzinie 
1 0  przed południem.

Gena wywołania 545 zł. zakład 54 zł. j 
50 et. Na pierwszym i drugim terminie re­
alność ta tylko za cenę wywołania lub w y - ) 
żej, zaś na trzecim terminie także niżej ceny j 
wywołania sprzedaną zostanie.

Bliższe warunki licytacyi tudzież pro- ;

L. 2496. Dnia 7 sierpnia i 4 września 
1 0  o godzinie przed południem odbędzie się li- 
cytacya gruntu Nykoły Hłyńezaka pod 1. k. 
107 rep. 50 w Hawryłówee położonego i na 
"100 zł. oszacowanego w celu zaspokojenia 
pretensyi Michała Przystasza w kwocie 60 
zł. z pn.

Niżej wartości szacunkowej nie będzie 
grunt sprzedany; wadyum 10  zł.

Reszta warunków w sądzie.
O. k. Sąd powiatowy

Nadworna dnia 21 kwietnia 1879.
(4548) ©gStosaseaal®

L. 3587. Arkusze posiadania i wszy­
stkie akta założenia księgi gruntowej dla 
gmin katastralnych Jankowa, Janczowań Ły- 
ezana w powiecie sądowym. Ciężkowice poło­
żonych delegowany komisarz hipoteczny zło­
żył w sądzie powiatowym w Nowym Sączu 
do przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości arkuszy 
posiadania wnoszone być mogą do dnia 1 2  
lipca 1879, który to dzień jest zarazem te r­
minem do dalszych doehodzeń nad zarzu­
tami.

Nowwy Sącz 28 czerwca 1879,



7
(4523 2—3) O bw I© »® c® ew le.

L. 816. Dnia 17 li psa 1879 14 sierp­
nia i 1 1  września o godz. 10  z rana odbę­
dzie. się licytacja realności Wincentemu i 
Hanuśee Gromadzkich własnej pod 1. 345 w 
Chołojowie na zaspokojenie wierzytelności Nu-

Gena wywoławcza wynosi 2 0 0  zł.
Zakład 20 zł. a. w. 

chima W itllera w kwocie 200 zł. a. w.
Dla niewiadomych wierzycieli ustano­

wiono kuratora w osobie p. Dmytra Olejnika 
z Chołojowa.

C. k. Sąd powiatowy
Badziechów 24 marca 1879.

(4524 2—8) O b w i e s z c z e n i e .
L. 1713. W dniach 31 lipca 28 sierp­

nia i 25 września 1879 każdym razem o go­
dzinie 1 0  rano sprzedaną będzie w urzędzie 
gminnym w Witkowie drogą publicznego 
przetargu realności pod 1. 34 w Witkowie 
nowym do dłużniezki Maryi z Brzezniekich 
I  ślubu Owiklewicz II  Swistun należąca na 
rzecz Henie Perles o 2170 zł.

Cena wywołania wynosi wartość sza­
cunkową 1140 zł.

Zakład wynośić będzie 114 zł. w. a.
Kuratorem dla niewiadomych wierzy­

cieli ustanowiono tutejszego c. k. notaryusza 
p. Henryka Jankowskiego.

G. k. Sąd powiatowy
Badziechów 1 0  kwietnia 1879 

(4585 2—3) E i l y k t .
L. 1529. O. k. Sąd powiatowy w Ska­

lacie rozpisuje na zaspokojenie pretensyi Her- 
sza Brandesa w kwocie 300 zł. z pn. publicz­
ną licytację realności pod 1. k. 228 w I ' 
wanówce położonej własność Hawryły Ber- 
palko stanowiącej w trzech terminach a to : 
22 go lipca 12 sierpnia i 16 września 1879 
każdym razem o 1 0  godzinie z rana w tu­
tejszym sądzie z tym że jeżeli realność ta na 
pierwszym lub na drugim terminie za lub 
wyżej ceny szacunkowej sprzedaną nie zosta­
nie takowa aa trzeim terminie najwięcej o- 
fiarującemu także i niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie.

Protokół oszacowania tej realności in­
teresantom w t. s. registraturze wolno prze­
glądnąć.

Skałat dnia 5 maja 1879.
(4534 2—3) E d y b i .

L. 6260. O. k. Sąd powiatowy w Sie­
niawie ogłasza, że celem zaspokojenia nale- 
żytości Wojciecha Kiepek jako cesyonarysza 
Markusa Karpf w kwocie 30 zł. z pn. odbę­
dzie się lieytacya jednej trzeciej części go­
spodarstwa pod 1 k. 53 w Dubowy położo­
nej Olecha Gaplap własnej na dniu 1 sierp­
nia 1 września 13 października 1879 o 10 
godz. rano.

Cena wywołania wynosi 111 zł. 65 et.
Wadyum 11 zł. 16 ct a. w.
Besztę warunków można w registratu­

rze przejrzeć.
Sieniawa 30 grudnia 1878.

(4521 2—3) O g ło s z e n ie *
L. 2833. O. k. sąd powiatowy w Dela- 

tynie wiadomo czyni, że na żądanie Icka 
Altenhausa przedsięwzięta będzie w dniach 
7 sierpnia, 4 września i 9 października 1879 
o 1 0  godzinie rano wymusowa sprzedaż pu­
bliczna realności pod 1. 56 w Ostawaeh 
czarnych położonej, ciała tabularnego niesta- 
nowiącej, do Hsfii Tatarczuk należące , celem 
wydobycia sumy 72 złr. w. a. z pn. w któ­
rych to pierwszych dwóch terminach za lub 
wyżej ceny szacunkowej, w trzecim zaś te r­
minie i niżej takowej sprzedaż nastąpi.

Cenę wywoławczą stanowi wartość sza­
cunkowa 70 złr. poręczne 10 proc. ceny wy­
woławczej.

Besztę warunków przejrzeć można w 
aktach sądowych.

Delatyn 6  czerwca 1879.
(4529 2 3) E  a  y  & u

14564. 0. k. sąd deleg. miejski 
Krakowski podaje do wiadomości, iż celem 
zaspokojenia sumy pożyczkowej 900 złr. a 
względnie niespłaconej jeszcze reszty 702 zł. 
18 ct. odbędzie się && rzecz Galicyjskiego 
zakładu kredytowego ziemskiego w Krakowie 
w gmachu sądowym w trzech terminach: 
dnia 4 sierpnia, 6 września i 30 września 
1879 każdym razem o godzinie 10 rano, 
egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. k. 
wyk. hip. 7 w Ozyżynach w powiecie kra­
kowskim położonej.

Cena wywołania wynosi 1800 złr. a 
wadyum 180 złr.

Besztę warunków licytacyjnych i wy­
kaz hipoteczny, chęć kupna mający w tutej­
szej registraturze przejrzeć mogą.

Kraków dnia 15 czerwca 1879.
(4526 2— 3) JB d  J  & t .

L. 1858. 0. k. sąd powiatowy w Sko- 
lem zawiadamia, że Anton Oryszczyć uch wa­
ty: c. k. sądu obw,odowTego w Samborze z d. 
80 lipca 1878 1. 11401 za marnotrawcę u- 
znany został, i że muna kuratora Stasia Po- 
•owkowicza nadaje się.

C. k. sąd powiatowy.
Skole dnia 11 czerwca 1879.

(4538 2— 3) E d f k t
L. 4595. Sokalski c. k. sąd powiatowy 

^jznaczył w celu wydobycia wierzytelności 
nakładu kredytowego włościańskiego w ilo­
ści 239 zł. 80 ct. z pn. przymusowy jawny

L w a w s k *  N rt  1 5 5  %

przetarg należącej do dłużnika Ilka Storożyk, 
ciała hipotecznego niestanowiąeej, z 9 mor­
gów 134 kwadratowych sążni, z zabudowań 
gospodarczych, składającej, się na 500 słr. 
ocenionej realności 22 w Tartakowie położo­
nej, na dnie 2 września, 14 października i 
18 listopada 1879, zawsze od 10 godziny 
rano w gmachu sądowym.

Poręczne wynosi 50 zł.
Warunki licytacyjne, protokoły opisa­

nia i ocenienia, przejrzeć można w registra­
turze sądu tegoż.

Z e. k. sądu powiatowego.
Sokal dnia 27 marca 1879.

(4522 2—3) «  * t ł  t
RI. 643. t o  17 Suli ! 87.9, 14 to g u fi 1879 
mtb 11 ©eptember 1879, 10 Ut)r &m. tutrb 
tjtergeridjts bie egefuttoe geilbietung ber bem 
Hersz Horowitz gefjSrigett Jtealitat 3?r 13 
ilt Chołojów ju t §erembringung ber burd) 
Boruch Gabe etfiegten gorberung per 120 ft.
o. 28. abgeljalten.

®er ©djafcung&pmS betrdgt 500 fi. 
ba§ ju  erlegenbe SSabium 50 ft o. 28.

giir die unbefannten ©taubiger werbe 
jmn Ourator Ku win Moses ju  Chołojów
ernamtt. „ „  .

St. t  S3ejtrg§gend)t.
Badziechów 29 ifiłdrj 1879.

(4525 2 —8 -' I M U
3 t. 916. t o  3L Suti 1879, 28 toguft 

1879 unb 25 ©eptember 1879, um 10 Uf)r 
SSm. wirb auf O rt mtb ©telle ju r łperein* 
brittaung ber burd) Josef Lovin erfiegten gor* 
berung per 839 ft. 72 fr. 5. 28. bie ejęecuttue 
geit&ietyung ber ju r tiegeuben jftacfitajjmaffe 
be§ ©c&ufbrtetS Marcus Meizeles geljotigett 
teinen Śafmlarforper bifbenben 9łealitat SRr. 
205/14 ju Witków, nowy abgefjalten.

' ©djajjuiigSwettfj 500 ft. SSabium 50 ft.
0. 2B.

gitr bie unbefannten ©tanbiger Nach- 
man Moses J. 91. Sigal ju  Witków nowy 
at§ Ourator ad actum beftettt.

Ś ie @jefution§afte unb fonftigen 93ebing* 
gntffe fbttnen tu ber f)g. Jiegiftratur eingefe^en 
tnerbett.

St t. 18ejirf3gerict)t.
Badziechów 26 SJłdrj 1879.

(4528 2 - 3 )  K  d  y  & t .
L. 14565. 0. k. Sąd miejsko delegowa­

ny w Krakowie podaje do wiadomości, iź 
celem zaspokojenia sumy pożyczkowej 800 
złr. » weględnie niespłaconej jeszcze reszty 
4 4 8  zł. 29 ct. odbędzie się na rzecz Gali- i 
cyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego 
w Krakowie w gmachu sądowym w trzech i 
terminach l ig o  sierpnia 13go września i 13 
października 1879 każdym razem o g. dżinie 
10  rano egzekucyjna sprzedaż realności pod
1. k. 18 a, wy. hip. 75 w Ozyżynach w po- ’ 
wiecie Krakowskim położonej.

Cena wywołania wynosi 1850 zł. a j 
wadyum 185 zł. ;

Besztę warunków licytacyjnych i wy- ; 
kaz hipoteczny, chęć kupna mający w tutej- j 
szejszej registraturze przejrzeć mogą.

Kraków 16 czerwca 1879.
(4537 2— 3) E  d  y  k t .

L. 6653. Sokalaski c. k. Sąd powiato­
wy uwiadamia, że na zaspokojenie sumy 421 
zł. 5 ct. z pn. przymusowa sprzedaż realności 
pod 1. 65 w Bobiatynie Heata i Piotra Ka- 
czwalskieh tudzież Onufrego Leszczy szyna 
własnej tu jawnym przetargiem na rzecz za­
kładu kredytowego włościańskiego dnia 2 2  
września 27 października i. 1 8 listopada 1879 
każdym razem o godzinie 10  rano z tern 
przedsięwziętą zostanie, że na pierwszych 2 
terminach realność ta tylko za cenę wywo­
łania 10 0 0  zł. lub wyżej tejże, zaś na trze­
cim terminie także i niżej ceny wywołania 
sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 100 zł.
Besztę warunków, tudzież akt oszaco­

wania realności przejrzeć można w tusądo- 
wej registraturze.

Sokal dnia 20  maja 1879.
(4479 2 - 3 )  JK «i y  S* U

L 4062. 0. k. sąd powiatowy w Prze­
worsku odnośnie do edyktu z dnia 7 gruduia
1878 1 9 8 2 5  w dzienniku nr. 33, 34 i 35
umieszczonego; zawiadamia, iż do sprzedaży 
jednej części realności nr. 152 w Kańczudze 
wyznacza się trzeci i ostatni termin licyta­
cyjny Ha dzień 29 sierpnia 1879 o godz. 10 
rano w gmachu sądowym odbyć się mającej.

O czem się interesowanych zawiadamia 
z tem oznajmieniem, iż zmienione warunki 
licytacyjne w registraturze przejrzane być 
mogą

Przeworsk 31 maja 1879.
(4542 2 —3) <t y  & t„

L. 28389. C. k. sąd krajowy we Lwo­
wie zawiadamia panią Olgę Latinik przeby­
wającą w Kijowie państwie rossyjskiem, ż.e 
na prośbę p. Edwarda Piętrzyckiego de praes 
13 czerwca 1879 1. 28389 wydano przeciw 
niej nakaz zapłaty sumy wekslowej 10 0 0  złr. 
z pn. z poleceniem, ażeby sumę tę w 3 
dniach zapłaciła lub w tymże czasie zarzuty 
wniosła i że nakaz ten doręczono ustanowio­
nemu ad hoc kuratowi adwokatowi dr. Ko- 
mauowskiemu we Lwowie.

Z c. k. sądu krajowego jako handl. 
i Lwów dnia 2 1  czerwca 1879.

M §  8  lipca. 1 8 7 9 ;

(4536 2— 3) E  d  y  k  f .  • 2. Cenę wywołania stanowi wartość tej
L. 3928. Sokalski c. k. sąd powiatowy realności przy udzieleniu pożyczki bankowej 

wyznaczył w cela wydobycia wierzytelności przyjęta w sumie 43323 złr. w. a.
Heniga Jakóbsobna w ilości 45 złr. w. a. z 3. Każdy z licytujących winien przed
pn. przymusowy jawny przetag należącej do rozpoczęciem licytacji złożyć do rąk komisji 
dłużnika Józefa Czwartkowskiego realności licytacyjnej jako zakład (wadyum) 5/łoo ceny
pod 1. spis. 43 w Tartakowie na dnie 2 wywołania 43233 złr. to jest sumę 2161
września, 13 października i 24 listopada 1879 złr. 65 ct. w. a.
zawsze od godziny 10  przed południem w O tem zawiadamia się mających chęć
gmachu sądowym. kupienia z tem, że dalsze warunki w ts. re-

Poręczne 222 złr. 9 ct. w. a. gistraturze przejrzane być mogą.
W pierwszym i drugim terminie nabyć Lwów dnia 7 czerwca 1879.

można realność tę tylko za cenę wyższą (4475 3—3) E  d  y  k  i .
lub nie niższą od ceny szacunkowej, w trze- L. 9520. W dniach 14 lipca, 11 sierp-
cim zaś nawet poniżej ceny tej. nia i 15 września 1879, każdym razem o

Prototoły zastawniczego, opisania i godzinie 10 przed południem odbędzie się 
ocenienia sprzedać się mającej realności, tu- w sądzie tutejszym celem zaspokojenia pre-
dzież warunki przetargu przejrzeć można w tensyi Alberta Beissa w kwocie 600 zł. z
registraturze sądu tegoż. przynależytośeiami przymusowa sprzedaż re-

Sokal daia 17 marca 1879. alnośd dłużnika Herseha Weisera wedle
(4488 3— 3) O b w i e s z c z e n i e .  Dom. Tom. 1 pag. S8&89 własnej, w Skale

L. 31461. W celu zabezpieczenia dos- tusądowego okręgu pod 1. 57 położonej. Ja- 
tawy szutru na lata 1880, 1881 i 1882 dla ko cenę wywołania ustanawia się kwota 
gościńca rządowego w Krakowskim okręgu 3500 zł. poniżej której realność ta tylko na 
budowniczym, a mianowicie: dla kilometrów trzecim terminie sprzedaną zostanie,
27 do włącznie 33 traktu Nadwiślańskiego Każdy chęć kupna mający ma wadyum
wraz z odnogami tegoż traktu Budzińską i w kwocie 350 zł. złożyć, a bliższe warunki 
w Wieliczce odbędzie się w e. k. Starostwie tudzież akt oszacowania tej realności są w 
w Krakowie dnia 18 lipca b, r. licytacja sądzie do przejrzenia złożone, 
przez składanie pisemnych ofert. 0 . k. sąd powiatowy.

Ilość potrzebnego szutru na rok 1880 Borszezów 15 marca 1879.
wynosi 347 metrów sześciennych w cenie (4473 3 —3) _ JS d  y  k  %,
fiskalnej b6 6  zł. 891/* ct. Ł. 5286. Na zaspokojenie sumy 100

Bliższe warunki licytacji mogą być złr. z pn. odbędzie się na rzecz Mojżesza 
przejrzane w wymienioaem c. Ir. Starostwie, Krautera w c. k. sądzie powiatowym w Bo­
gdzie także oferty zaopatrzone marką stem- chni egzekucyjna sprzedaż realności, Józefa 
płową na 50 et. i 5 °/0 wadyum w oznaczo- MysiDj pod I. 14 w Oknlieao.h w powiecie 
nym terminie najdalej do godziny 12 w po- Bocheńskim położonej, ciała tabularnego nie­
ładnie podane być mają. stanowiącej w dniu 14 lipca, 18 sierpnia i

Oferty nieułożone według wzoru w 22 wrz śuia 1879 każdym razem o godzinie 
§. 46 warunków licytacyjnych przepisanego 10 rano.
lub nie podane w terminie, nie będą uwz- Cena wywołania wynosi 1710 złr.
ględnione. " \ Zakład 171 złr.

Z c. k. Namiestnictwa Wrazie nie wyzyskania przy licytacji
We Lwowie dnia 27 czerwca 1879. ceny 300 złr. ułożone będą przy trzecim 

(4482 3—3) E  d  y  k  f i  terminie warunki uławiające.
L. 11941. 0. k. sąd pow. m. d. S, II we . Protokół zastawniczego opisania, osza-

Lwowie czyni wiadomo, iź na żądanie To- ‘ cowania, oraz resztę warunków licytacyjnych
warzystwa gal. kasy zaliczkowej we Lwowie i przejrzeć można w registraturze sądowej, 
w eelu zaspokojenia sumy dłużnej 575 zł. C. k. sąd powiatowy,
w. a. przymusowa sprzedaż realności pod 1. j Bochnia d n u  4 kwietnia *1879.
70 i pod 1. 77 w Zarudeaeh położonych, ! ( 4 4 7 1  8 —8) r. a. y fc t 
dłużników Józefa i Anieli małż. Widelów j l .  2284. 0. k. Sąd powiatowy podaie
własnych, przedmiotem ks. gruntowych nie- [ <30 wiadomości, że celem zaspokojenia aumy 
1 protokołem de pr&es. 24 lipca 1877 LlOOÓ złr. odbędzie się na rzecz galicyjskie-
I. 8020 oszacowanych, w drodze publicznej g 0 zakładu kredytowego ziemskiego w Kra- 
licytaeyi na dniu 14 lipca 1879.^ na dniu Łowię w tutejszym sądzie w dniach 14 li­
i i  sierpnia 1879 i na dniu 15 września 1879 pCiłj jy  sierpnia i 22 września 1879, każdym
każdym razem o godz. 1 0  rano w tut. sądzie ^azem o godzinie 1 0  przed południem egze-
przedsięwziętą zostanie. _ f kucyjna licytacja realności Grzegorza Przy-

Cenę wywołania stanowi wartość sza- ■ borowskiego własnej pod 1. k. 9 w Mikluszo-
cunkowa przedmiot licytacji stanowiących ; licac h  położonej, niestanowiąeej ciała hipo- 
realności, a mianowicie realności pod 1. 70 ! tecznego.
w Zarudcaeh położonej, w kwocie 615 zł. w .J Cena wywołania wynosi 3300 złr.
a. zaś realności pod 1. 77 w Zarudeaeh po- j Wadyum 330 złr. w. a.
łożonej, w kwocie 400 zł. w. a. | Protokół zastawniczego opisania i re-

Każdy licytujący winien przed rozpo- ■ szta warunków licytacyjnych mogą być w 
częeiem licytacji 10 °/0 ceny wywołania bądź ; registraturze przejrzane, 
w gotówce, lub w książeczkach galic. kasy \ o  k. sad powiatowy,
oszczędności, bądź też w papierach w artoś-1 Bochnia dnia 9 kwietnia 1879.
cioWjCh do lokacji pupilarnej zdatnych {
według ostatniego ich kursu do rąk komisji (444y 6) ^  “  ł  K  **
licytacyjnej jako wadyum złożyć. , f L. 9763. Sąd krajowy wyższy w Kra-

Bliższe warunki można przejrzeć w t«. kowie podaje do wiadomości, że dla gmin 
registraturze, I katastralnych :

Lwów 16 listopada 1878. j Lasek, Zakale — w okręgu sądu po-
(4466 3—3) E  d  j  fe Ł  j wiatowego w Nowymtargu;

L. 3143. O k. sąd powiatowy w Oho- jj Maiawa — w okręgu sądu powiatowe- 
dorowie podaje niniejszem dc wiadomości, j go delegowanego miejskiego w Ezeszowie; 
iż na żądanie małoletnich po ś. p. Mikołaju i Brzyście — w okręgu sądu powiatowe- 
Bielawskim w celu zaspokojenia sumy 241 , go w Jaśle;
zł. w. a. odbędzie się przymusowa sprzedaż | Polanka, Haller — w okręgu sądu po- 
w drodze publicznej licytaeyi realności pod J wiatowego w Kalwaryi;

I I. 253 w Brzozdowcach położonej, ciała ta- S Niepołomice — w okręgu sądu powia- 
i bularnego niestanowiąeej lzaka Kurciasa f towego w Niepołomicach;

własna, w duiu 21 lipca 1879, w dniu 21 j Bojanów z miejscowością Gojanów i 0- 
sierpnia 1879 i w dniu 24 września 1879 , sadą Pietropole — w okręgu sądu powiato- 
kaidym razem o godzinie 10 przed p o łu d -; weguow Nisku;
niem w tutejszzm sądzie. I Sikorzyce — w okręgu sądu powiato-

Oena wywołania jest 300 zł. w. a. wa- , wego w Dąbrowie; 
dyum 30 zł* \ Kulerzów — w okręgu sądu powiato-

Besztę warunków przejrzeć można w . wego w Skawinie; 
tutejszej registraturze. s Jawiszowice — w ckręgu sądu powia-

G. k. sąd powiatowy. towego w Oświęcimiu;
Ohodorów 23 czerwca 1879. ? Lecka — w okręgu tądu powiatowego

(4486 3— 3) M d  j  k  *. 1 w Tyczynie; położonych, otwarto nowe księ-
L. 26078.0 . k. Sąd krajowy we Lw-> gi gruntowe, i że termm wyznaczony pierw- 

wie wiadomo czyni, że w sprawie fi. k. u- szym edyktem z dnia 7 mm ca 1878 1.2439 
przyw. ake. Banku hipotecznego przeciw Ja- do zgłoszenia praw rzeczowych, odnoszących 
kóbowi Lautersteinowi i Chaimowi Izaakowi się do nieruchomości wymienionemi księga- 
Grossband o zapłacenie 2 rat po 460 złr. i mi gruntowemi objętych, z dniem 15 maja 
reszty kapitału 9767 zł. 89 ct. z pożyczki 1879 upłynął.
10.000 złr. z pn. w przedmiocie ułożenia Wzywa się zatem wszystkich, którzy
ułatwiających warunków licytaeyi realności przez istnienia łub hipoteczny stopień pierw- 
we Lwowie pod ). 7031/4 dłużników własnej szeństwajakiego wpisu w wyrażonych księgach 
odbędzie się w tutejszym sądzie krajowym uskutecznionego, w prawach swych uważają 
na dniu 5 sierpnia 1879 o godzinie 10 rano się za pokrzywdzonych, ażeby swe zarzuty w 
publiczna sprzedaż realności pod 1. 703®/* czasokresie od dnia 2 0  lipca 1879 do dnia 
Jakóba Lautersteina i Ohaima Izaaka Gross- 28 lutego 1880 włącznie w odnośnych są- 
haud własnej, pod następującymi ułatwiony- dach powiatowych zgłosili, gdyż inaczej 
mi warunkami: wpisy te nabędą skutku wpisów hipoteez-

1. Lieytacya ta odbędzie się ryczałto- nyeh.
, wo na jednym tylko terminie w dniu 5 sier- Ostrzega s;ę przytem, iż term in po-

paia 1878 o godzinie 10 rano, na którym wyższy niemoźe być ani przedłużonym, ani 
realność powyższa 1. 7032/4 we Lwowie bez też z powodu zaniedbania do pierwotnego 

, cwikeyi za jakąkolwiekbądź cerę nawet ni- stanu przywróconym, 
żej ceny wywołania sprzedaną zostanie. Kraków 24 czerwca 1879,

m



(4490 8— 3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 917. 0. k. Sąd powiatowy w Tarce 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
na zaspokojenie sumy 98 zł. w, a. z pn. 
przymusowa sprzedaż, realności pod 1. k. 2 1  
subrep. 41 w Dżewiniaczu górnym położonej, 
dłużnika Michała Lueyssyn własnej w tutej­
szym c. k. sądzie w drodze publicznej licy­
tac ji na rzecz c. k. uprzyw. Zakładu kredy­
towego włościańskiego dnia :

I. 9 lipca
II. 12 sserpnia 1879 

III. 11 września 
każdym razem o godzinie 9 przedpołudniem 
z tern przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch termosach realność ta tylko za 
cenę wywołania 800 zł. a. w. lub wyżej t-j- 
że, zaś na trzecim terminie także i niżej ce­
ny wywołania, sprzedaną.zostanie.

Wariyum wynosi 10 pro. ceny szacun­
kowej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

0. k. Sąd powiatowy
Turka dnia 14 marca 1879.

(4463 3—3) © b w iessczen le .
Ł. 892. 0. k. sąd powiatowy w Turce 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 98 zł. w. a. z pn. 
przymusowa sprzedaż realności pod Nr. kon. 
3 subrep- 92 w Żukotynie położonej, dłuż­
nika Tymka Hołotiaka własnej, w tutejszym 
c. k. sądzie w drodze publicznej licytacji 
na rzecz c. k. uprzyw. zakładu kredytowego 
włościańskiego dnia:

I. 9 lipca
II. 12 sierpnia 1879

III. 11 września
każdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 2 0 0  zł. w. a. łub wyżej tej­
że, zaś na trzecim terminie także i niżej ce­
ny wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10% ceny szacunko­
wej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

0. k. Sąd powiatowy
Turka dnia 14 marce 1879.

(4503 3— 3) K  «l j  te *.
L. 327. 0. k. Sąd powiatowy w Pilznie 

przedsięwezmi' przymusowa sprzedaż gospo­
darstwa pod 1. k. 77 w Eóży położonego, 
należącego do spadkobierców ś. p. Józefa 
Pytki, celem zaspokojenia wierzytelności Da­
wida Feuera w kwocie 100 zł. w. a. z pn. 
na dniu 14 lipca na dniu 18 sierpnia i na 
15 września 1879 każdym razem o godz. 10 
rano ustanawiając cenę wywołania 325 złr. 
wal. aus.

Zakład zaś 32 zł. 50 ct. w. a.
W arunki licytacyjne, protokół zastawni­

czego opisania i oszeowania przejrzeć można 
w tutejszo sądowej registraturze.

Pilzno dnia 30 kwietnia 1879.
(4504 3—3) E d y k t

L. 1674 0. k. sąd powiatowy podaje 
do wiadomości, że celem ściągnięcia wierzy­
telności Zakłada kredytowego włościańskiego 
w kwocie 191 zł. 84 ct. w. a. odbędzie się 
w dniach 17 lipca, 14 sierpnia i 4 wrześ­
nia 1879 o godzinie 9tej rano przymusowa 
publiczna sprzedaż realności włościańskiej 
pod Nr. 13 w Podbożu ciała tabularnego 
nie stanowiącej dłużnika Wojciecha Lenarta 
własnej. Gena szacunkowa wynosi 600 zł. 
wadyum 60 zł. Protokół zastawniczego opi­
sania i oszacowania, tudzież warunki sprze­
daży przejrzeć można w registraturze sądo­
wej.

0 . k. sąd powiatowy
Eadomyśl 22 kwietnia 1879.

(4508 3—3) © glosscenie.
L. 3301 Ces. kr. sąd powiatowy Woj­

nicki zawiadamia, iż na żądanie Katarzyny 
Kwiekowej celem zaspokojenia sumy 69 zł. 
2 0  et. z pn. odbędzie się w trzech term i­
nach tj. w dniach 2 1  lipca, 1 1  sierpnia i 1 
września 1879 r. każdym razem o godz. 10 
rano w gmachu tutej-*zo»ądowym poniewolna 
sprzedaż realności pod 1. 57 w Faściszowy 
położonej, spadkobierców po Janie Michaliku 
własnej, z trzech morgów gruntu i pobudyn- 
ków składającej się, pod warunkami, które 
w ts. registraturze przejrzeć można.

Cena szacunkowa wynosi 825 zł. a 
zakład 82 zł. 50 et. w. a.

Wojnicz dnia 11 czerwca 1879.
(4492 3—.3) ©bwlesascseenie.

L. 1458, 0. k. sąd powiatowy w T ar­
ce podaje niniejszem do publiczne! wiado­
mości, że na zaspokojenie sumy 150 zł. w. 
a. z pn. przymusowa sprzeda* realności pod 
Nr. konsk. 113 oubre; 10 w Chaszczowie 
położonej, dłożniesej masy nieobjętej po ś. . 
p. Maksymie Chaszczewskia. własnej, w tu- i 
tejszym c. k. sądzie w drodze publicznej li- ‘ 
cytacyi na rzecz c. k. uprzyw. zakładu kre­
dytowego włościańskiego d n ia :

1. 29 lipca
II. 25 sierpnia 1879

III. 1 października 
każdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw­

szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 250 zł. w. a. lub wyżej 
tejże, zaś na trzecim terminie także i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zostarie.

Wadyum wynosi 10% ceny szacunko­
wej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturse.

0. k. sąd powiatowy.
Turka dnia 26 marca 1879.

(4494 3 —8) © t» w fe » a ® * e tó  •
L. 1838. 0. k. sąd powiatowy w Tar­

ce podaje niniejszem do publicznej wiado­
mości!, że na zaspokojenie 100 złr. w. a. z 
pn. przymusowa sprzedaż realności pod 1. k. 
88 subrep. 82 w Boberee położonej, dłużni­
ka Prokopa Piroga własnej, w tutejszym e. 
k. sądzie w drodze publicznej licytacji na 
rzecz e. k. uprzyw. zakładu kredytowego 
włościańskiego dnia 

29 lipca
25 sierpnia 1879.

1 paźddziernifca 
każdym razem.o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 300 złr. w. a. lub wyżej 
tejże, zaś na trzecim terminie także i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10 pre. ceny szacun­
kowej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Turka dnia 22 marca 1879.

(4495 3—3) ©fowteasas&emfc*
L. 1457.0. k. Sąd powiatowy w Turee 

podaje niniejszem do publicznej wiadomo­
ści , że na zaspokojenie sumy 150 zł. 
w. a. z pn. przymusowa sprzedaż realności pod 
1. k. 60 subrep. 86 w Łosińeu położonej, 
dłużnika Jana Łoniewskiego własnej, w tu ­
tejszym c. k. sądzie w drodze publicznej 11- 
eytacyi aa rzecz c. k. uprzyw. zakładu kredy­
towego włościańskiego dnia:

1. 29 lipca
II. 25 sierpnia 1879.

III. 1 października 
każdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tem przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
eeisę wywołania 250 zł. w. a. lub wyżej tej­
że, zaś na trzecim terminie także i niżej ce­
ny wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10% ceny szacun­
kowej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Turka dnia 26 marca 1879.

(4493 3— 3) © b w ie e s e s e n le *
L. 1166. 0. k. Sąd powiatowy w Turce 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 100 zł. w. a.
% przyn. przymusowa sprzedaż realności 
pod lk. 37 subrep. 136 w Jabłonce niżaej 
położonej, dłużnika Stefana M aryszm ka 
własnej, w tutejszym c. k. sądzie w  drodze 
publicznej licytacji na rzecz c. k. uprzyw. 
zakładu kredytowego włościańskiego d n ia :

1. 29 lipca
II. 25 sierpnia 1879

III. 1 października
każdym razem o godzinie 9 przed połud­
niem z tem przedsięwziętą zostanie, że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta tyl­
ko za cenę wywołania 600 zł. w. a. lub wy­
żej tejże, zaś na trzecim terminie także i 
niżej ceny wywołania sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 10% ceny szacunko­
wej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

0. k. sąd powiatowy.
Turka dnia 24 marca 1879.

(4491 3— 3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 1165. 0. k. Sąd powiatowy w Turca 

podaje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 100 zł. —  ct. w. a. 
z pn. przymusowa sprzedaż realności pod 1. k j  
109 subrep 136 w Chaszezowie położonej, i 
dłużników Wasyla i Kasi Chaszczowskieh \ 
własnej, w tutejszym, e, k. sądzie w drodze i 
publicznej licytacyi na rzecz" e. k. uprzyw. \ 
zakładu kredytowego włościańskiego d n ia : \

I. 23 lipca \
II. 20 sierpnia 1879 )

III. 24 września j
każdym razem, o godzinie 9 przed południem ’
z tem przedsięwziętą zastanie', że na pierw­
szych dwóch terminach realność ta tylko za 
cenę wywołania 350 zł. w. a. lub wyżej tej­
że zaś na trzecim terminie także i niżej ce- j  
ny wywołania sprzedaną zostanie. \

Wadyum wynosi 10%  ceny szaeun- i  
kowej.

Eesztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tut ej sząj xe gi s tratu rze.

0. k. sąd powiatowy.
Turka dni". 16 marca 1879.

(4516 3— 3) m  H j  łc  «.
L. 26930. 0. k. sąd krajowy we Lwo­

wie podaje do publicznej wiadomości, iż 
uchwałą z dnia 1 marca 1879 1. 8814 
rozpisana egzekucyjna licytacya realności pod 
i. 438 % we Lwowie położonej Ełdeli Ka- 
hane własnej odłożoną została na dzień 7 
sierpnia 1879 o godz. 11 raao, na którym 
to terminie odbędzie się pod warunkami już 
nstanowionemi i ogłoszonemi w sali rozpraw 
ustnych c. k. Sądu krajowego na rzecz c. k. 
uprzyw. galic. akcyjn. banku hipotecznego 
we Lwowie celem zaspokojenia jego wierzy­
telności 276 złr. 276 złr. 276 złr. i 5378 
złr. 13 ct. w. a. z pn.

Lwów dnia 7 czerwca 1879.
(4502 3 —3 ) M  «S J  fe *.

L. 6005 0. k. sąd powiatowy w Ku- 
taeh zawiadamia niniejszem niewiadomych 
z życia i miejsca pobytu Etlę Schneidy, 
Wigdora Schneidy i Awnera S -hniLer, a w 
razie ich śmierci tychże również nieznajo­
mych spadkobierców, że celem doręczenia 
im uchwały tabularnej z 11 maja 1877 1. 
5314 ustanowiono dla nich na prośbę c. k. 
prokuratoryi skarbu we Lwowie w sprawie 
o ściągnięcie m bżytośei funduszu indemui- 
zacyjńego kuratorem Dawida Premingera w 
Kutaeh i temuż uchwałą powyższą dorę­
czono.

Kuty 27 września 1878.
(4506 3—3) 13 <1 j  fe:

L. 107. 0. k. Sąd powiatowy w Sienia­
wie ogłasza, że celem zaspokojenia naleźytości 
Gersona Strassler w kwocie 70 zł. odbędzie 
się licytacja gospodarstwa pod 1. k. 229 w 
Dobry Kazimierza Dzikiego własnego na 
dniu 1 sierpnia 1 września 13 października 
1879 o 10 godzinie rano.

Cena wywołania wynosi 540 zł. a wa­
dyum 54 zł.

Eesztę warunków można w registratu- j 
rze przejrzeć.

Sieniawa 7 kwietnia 1879.
(4517 2— 3) B  d  J  te  «.

L. 27339 0. k. sąd krajowy we Lwo­
wie podaje do wiadomości iż na prośbę ga­
licyjskiej kasy oszczędności na zaspokojenie 
jej wierzytelności w ilości 1328 zł. 73 et. w. 
a. z większej sumy 1500 zł. w. a. pochodzą­
cej z 6 % odsetków od dnia 28 czerwca 
1878 bieżącemi i dalszą prowizją zwłoki po 
1% 0(i każdej w czasie od dnia 28 czerwca
1878 aż do całkowitego uiszczenia sumy 
1328 zł. 73 ct. zapadłej i zapaść, mającej jw 
dniu 28 czerwca i 28 grudnia każdego foku 
płatnej półrocznej raty po 98 zł. 70 ct. od 
dnia płatności każdej raty bieżącą tudzież 
kosztów egzekueyi w kwocie 19 zł. 41 et. 
przyznanych, dozwoloną została przymusowa 
licytacya realności pod L. 438% we Lwowie 
położonej, Honoraty Kwaśniewiczowej włas-1 
nej, która odbędzie się w sali rozpraw ust­
nych c. k. sądu krajowego dnia 14 sierpnia
1879 i dnia 11 września 1879 każdym ra­
zem o godzinie 1 1  przed południem.

Cena wywołania wynosi 7500 złr. w. a. 
zaś wadyum przez licytujących przed rozpo­
częciem licytacyi złożyć się mające 750 złr.

Na wypadek, gdyby realność ta na po­
wyższych terminach za cenę wywołania 
lub wyżej tej ceny 'sprzedaną nie została, 
ustanawia się do ułożenia ułatwiających wa­
runków termin na dzień 1 1  września 1879 
o godzinie 4 po południu.

Bliższe warunki licytacyi tudzież wy­
ciąg tabularny sprzedać się mającej realności 
przeglądać można w tutejszosądowej registra­
turze.

O tem uwiadamiamy obie strony i 
wiadomych wierzycieli do rąk własnych zaś 

, wszystkich wierzycieli, którzyby po duiu 2 
czerwca 1879 prawo hipoteki na tej realności 
uzyskali, tudzież tych wierzycieli, którymby 
niniejsza uchwała lub też późniejsze uchwa­
ły wcześnie albo wcale doręczone być nie 
mogły, przez kuratora w osobie p. adwokata 
dr. Gajewskiego z substytucją p. adwokata 
dr. Tilla ustanowionego i przez edykta.

Lwów daia 14 czerwca 1879.
(4533 2— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 4755. 0. k. sąd powiatowy w Nis- 
ku wiadomo czyni, że w dniach 4 sierpnia,
4 września i 2 października 1879, każdym 

1 razem począwszy od godziny 1 0  z raaa 
; odbędzie egzekucyjną sprzedaż części re dnoś- 
j  ci pod lk. 1 1  w Struży położonej tj. części 
i zwanej Poręby na 205 zł. oszaoowanej. ’
| Zakład wynosi 20 zł. 50 kr. w. a.
S warunki licytacyjne i odnośne akta złożone 
; w sądzie do przejrzenia.

Nisko dnia 31 maja 1879.
; (4544 2— 3) H o n k n r s i
j L. 596. E. S. 0. Niniejszem ogłasza
: się konkurs na następujące posady nauczy- 
, cielskie przy szkołach etatowych w Brzeżań- 
' skim 'okręgu szkolnym; a mianowicie:

1 . W Brzeżanach przy cztero klasowej 
szkole męskiej posada nauczyciela kie­
rującego z roczną płacą 500 zł., 50 zł. 
za kierownictwo i wolnem pomieszka- 
kaniem.

2. W Podhajcach przy cztero klasowej 
szkole męskiej,
a) posada nauczyciela kierującego z 

roczną płacą 450 zł., 50 zł. za kie­
rownictwo i wolnem pomieszkaniem.

b) posada starszego nauczyciela z rocz­
ną płacą 450 zł. w. a.

3. W powiecie Brzeź ińskim, przy szko­
łach jednoklasowyeh w Oeniowie, Pod- 
wysokiem, Wybudowie i Szybulśnie 
wszędzie z roczną płacą 300 zł. w. a. 
i wolnem pomieszkaniem.

4. W powiecie Podhajeckim przy szkołach 
jednoklasowych w Horożance, Siemi- 
kowcaeh, Sosnowie, Wierzbowie, Zawa- 
łowie i Złotnikach, wszędzie z roczną 
płacą 300 zł. i wolnem pomieszkaniem.
Prawo prezentowania wykonuje wszę­

dzie miejs. Eada szkolna. Ubiegający się o 
te posady mają wnieść podania zaopatrzone 
w dowody klasyfikacyjne i służbowe do tu ­
tejszej c. k. Bady szkolnej okręgowej najda­
lej do 6 tygodni od pierwszego umieszczenia 
niniejszego konkursu w dzienniku rządowym 

Z c. k. Eady szkolnej okręgowej 
Brzeżany 18 czerwca 1879.

(4532 2— 3) © g ł o s z e n i e
L. 5328. Na dniu 8 sierpnia, 29 sierp­

nia i 9 września 1879 o godzinie 10 rano, 
celem zaspokojenia sumy 147 złr. w. a. z pn. 
na rzecz e. k. uprzywilejowanego zakładu 
kredytowego włościańskiego we Lwowie, od­
będzie się publiczna przymusowa sprzedaż 
realności dłużniczej pod 1. 290 w Bohorod- 
czanach położonej, ciała tabularnego niesta- 
nowiącej Anny Skowrońskiej i spadkobier­
ców Wawrzyńca Skowrońskiego własnej na 
300 zł. w. a. oszacowanej.

Wadyum wynosi 10 proc. ceny sza­
cunkowej.

Akt oszacowania i opisania tej realno­
ści i reszta warunków licytacyjnych mogą 

| być przejrzane w tusądowej registraturze.
| 0 . k, sąd powiatowy.
| Bohorodczany d. 20 grudnia 1878.
(4527 2—3) E d y k  u

L. 18062. 0. k. sąd krajowy w Krako- 
i wie zawiadamia tym edyktem A. Woklma- 
jna, że przeciw niemu E. A. Friedmanowa 
i wniosła podaniem z d. 1 lipca 18791.18062 
I pozew o zapłacenie sumy wekslowej 400 zł. 
w załatwieniu, którego wydano nakaz zapła­
ty uchwałą t. s. z d. 1 lipca 1879 1. 18062 

? Gdy pozwanego miejsce pobytu nie jest wia- 
| domem, przeto c. k. sąd krajowy celem za- 
I stępowania go, ustanawia na jego koszt i 
| niebezpieczeństwo kuratorem tutejszego ad- 
- wokata Csesznaka z substytucyą adwokata 
Eibensehiitza, z którym spór wytoczony we­
dle tu obowiązujących ustaw przeprowadzo­
nym będzie.

Zaleca się »ięc tym edyktem pozwa­
nemu A. Wohlmanowi, by w ciągu dni trzeh 
albo sam przeciw wydanemu nakazowi za­
płaty waiósł zarzuty albo też potrzebne do- 
kumenta ustanowionemu dlań kuratorowi u- 
dzielił, lub innego obrońcę sobie wybrał i
0 tem ces. kr. sądowi doniósł, w ogóle by 
wszelkich moźebnych w obronie środków 
prawnych użył, w razie bowiem przeciwnym 
wynikłe z zaniedbania skutki sam sobie przy- 
pisaćby musiał.

Kraków 1 lipca 1879.
(4541 2 - 3 )  E  d  y  h  t

L. 4805. 0. k. sąd krajowy we Lwo­
wie zawiadamia niniejszym edyktem niewia­
domego z miejsca pobytu Altera Weinreba, 
iż uchwałą z daia 22 grudnia 1877 I. 64309 
na podstawie cesyi przez Altera W einreba 
wystawionej, zaintabulowaaie Józefa Kahane 
za właściciela sumy 1400 złr. w. a. z pn. 
a większej sumy 10 .0 0 0  złr. w. a. z pn. w 
stanie biernym dóbr Brody z przyłegłośeia- 
mi na rzecz Heleny Paszkiewicz intabulowa­
nej, pochodzącej, dozwolone zostało.

Gdy miejsce pobytu Altera Weinreba 
nie jest wiadomem, przeto ustanowiono dla 
niego kuratorem ad w. dr. Earesa z substy­
tucyą adw, dr. Jekelesa i temuż kuratorowi 
uchwałę tę doręczono.

Lwów daia 22 lutego 1879.
(4545 2— 3) ©tewSesssj&aaseiaS®.

L. 1702. W dniu 11 sierpnia 1879 o 
1 0  godzinie rano odbędzie się z prawnym 
skutkiem trzeciego terminu licytacja realno­
ści Wojtka Stodolskiegc w Czernichowie pod 
1. 35 położonej, na rzecz Pinkasa Bergner, 
celem zaspokojenia kwoty 146 zł. 10 ct. pod 
warunkami tusądową uchwałą z dnia 2 0 go 
marca 1878, 1. 590 ogłoszonemi.

0 . k. sąd powiatowy.
Eudki daia 10 kwietnia 1879.

(4530 2— 3) O b w i e s z c z e n i e .
L. 4970. Celem zaspokojenia wierzytel­

ności c. k. uprzyw. zakładu kredytowego 
włościańskiego we Lwowie w kwocie 346 
złr. z pn. rozpisuje sąd egzekucyjną sprzedaż 
realności pod 1. k. 52 w Uj ko wicach położo­
nej, dłużnika Piotra Balucha własnej, w dniu 
12 sierpnia 1879, w dniu 12 września 1879
1 w dum 14 października 1879 zawsze o go­
dzinie 9 raao, tutaj w drodze publicznego 
przetargu odbyć się mającą.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa przy udzieleniu pożyczki na kwotę 
10 0 0  złr. wyprowadzona, zakład wynosi 100 
złr. w. a.

Warunki licytacyjne, akt opisania i osza­
cowania rzeczonej realności mogą być przej­
rzane w tusądowej registraturze.

Przemyśl dnia 20 maja 1879.



(4549 1—8) E  c! j  Ł  t .
L. 2586. 0. k. sąd powiatowy miejs. 

deleg. w Eieszowie ogłasza niniejszem, że 
na podstawie uchwały e. k. sądu obwodo­
wego w Rzeszowie z dnia 27 lutego 1879 
1, 9843/78 Wilchelm Jenney, kapitan obrony 
krajowej zostaje uznany! jako umysłowo 
chory.

Kuratorem mianuje się pana Michała 
Mały z Wołowy.

Rzeszów dnia 3 marca 1879.
(4581 1—3) I d y k t

L. 1629. Ok. Sąd powiatowy w Turce 
zawiadamia niniejszem, iż na zaspokojenie 
pretensyi Dyrekcyi zakładu kred. włość, we 
Lwowie przeciw Andryjowi Pello o 98 złr. 
a. w. z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym 
w dniach 30 lipca, 26 sierpnia i 2 paździer­
nika 1879, każdym razem o godzinie 9 przed 
południem egzekucyjna sprzedaż realności 
pod 1. 11 rep. 53 w Dźwiniaczu górnym 
położonej, z tem, iż na pierwszych dwóch 
terminach realność ta tylko za lab wyżej 
ceny szacunkowej zaś na trzecim także po­
niżej tej sprzedaną zostanie.

Oena wywołania 400 złr.
Wady urn 40 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych można 

w registraturze tutejszego sądu przejrzeć.
Turka dnia 27 marca 1879.

(4567 1— 8) ©fewle&asesaeul.©,
L. 2249. 0. k. Sąd powiatowy w Ry­

manowie przeprowadzi w zabudowaniu są- 
dowem dnia 7 lipca 4 sierpnia i 15 września 
1879 każdym razem o godzinie 10 rano ce­
lem ściągnięcia na rzecz Michała Jachwana 
kwoty 219 zł. przymusową licytacyjną sprze­
daż realnośei w Wisłoczku^pod 1. k. 9 poło­
żonej, dłużnika Dmytra Tymczyka własnej 
ciała tabularnego niestanowiącej.

Oena szacunkowa realności tej wynosi 
320 zł.

Wadyum zaś 10 prc. takowej.
Reszta warunków tudzież akt oszaco­

wania mogą być przejrzane w sądzie.
Rymanów dnia 12 czerwca 1879.

(4576 1 —3) E  d  y  k  Ł
L. 1017B. 0. k. Sąd obwodowy w Tar­

nopolu zezwolił na otwarcie konkursu na mają­
tek Uubina Gross kupca w Jazłowcu mianowicie 
na majątek ruchomy, gdziekolwiekby się tako­
wy znajdywał, a na majątek nieruchomy o 
tyle, o ile takowy położonym jest w tych 
krajach, których ordynacja konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. .

Komisarzem konkursowym ustanawia 
S1§ p. Felicyana Marcinkiewicza w Jazłowcu 
j* tymczasowym zarządcą masy p. adw. Dra 
Weissteina w Tarnopolu.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 14go lipca 1879 przed ko­
misarzem konkursowym wyznaczonym, za 
przedłożeniem dokumentów któreby ich pre- 
tensę wykazywały, oświadczyli się co do po­
twierdzenia tymczasowego zarządcy masy, lub 
co do ustanowienia innego, tudzież aby wy­
brali wydział wierzycieli.

0. k. Sąd obwodowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swych pretensyi przeciwko 
masie kokursowej chcą dochodzić aby tako­
we nawet w tym przypadku gdyby się pro­
ces w toku znajdywał do dnia 15 września 
1879 bądź to bezpośrednio w sądzie obwo­
dowym, lub też u komisarza konkursowego 
podług przepisu ordyuacyi konkursowej dla 
uniknięcia szkodliwych skutków prawa, zgło­
sili, a na terminie na dzień 30go września 
1879 o godzinie 10 rana w biórze komisa­
rza konkursowego oznaczonym wywierzytel- 
nili, i swoje wnioski co do oznaczenia pierw­
szeństwa swych pretensyi poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensje swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, i wydziału wierzycieli, któ­
rzy dotąd obowiązki te sprawiali, powołać 
ostatecznie inne osoby, w których zaufanie 
pokładają.

Wierzyciele, którzy w Jazłowcu lub w 
pobliżu nie zamieszkują, winni są przy zgło­
szeniu wymienić pełnomocnika w Jazłowcu 
zamieszkałego w celu doręczenia uchwał są­
dowych, w przeciwnym bowiem razie na 
wniosek komisarza konkursowego, wierzycie­
lom rzeczonym na ich niebezpieczeństwo i 
koszt kurator ustanowionym by został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczone będą w urzędo­
wej „Gazecie lwowskiej.11 Termin do likwi­
dacji oznaczony jest zarazem termin do u- 
kładów z wierzycielami.

Tarnopol dnia 30 czerwca 1879.
(4552 1—B) E  d  y k t

L. 3271. Na zaspokojenie przyznanej 
Mendlowi Parnesowi od Jana Jewusiaka pre­
tensyi w kwocie 150 złr. a. w. z pn. odbę­
dzie się dnia 11 lipca, 11 sierpnia i 11 wrze­
śnia 1879 każdym razem o godzinie 10tej 
rano, w tutejszym sądzie publiczna sprzedaż 
realności pod 1. 47 subr. 87 w Łosiu poło­
żonej, ciała hipotecznego nie stanowiącej.

Cenę wywołania stanowi cena szacun­
kowa w kwocie 780 złr. w. a.

Wadyum wynosi 73 złr., a realność w 
Mowie będąca na pierwszych dwóch term i­

nach za lub wyżej ceny szacunkowej, na trze- (2872 3— 3) © i> u r3 « a z e se » fe . 
cim terminie także i niżej ceny szacunkowe! j [ ,  1807. 0 . k. sąd obwodowy w Tar- 
sprzedaną będzie. . . i nowie zawiadamia niniejszem spadkobierców

Resztę warunków licytacji jak również * a względnie prawo nabywców Antoniego
akt oszacowania można 
przejrzeć,

w tutejszym sądzie j Stradomskiego z życia i miejsca pobytu nie- 

Dla meżhw^ch niewiadomych wierzy- j s S o S t e g o  kwota 7797
cieli u s t a n a w i a j  k u ra to r  w osobie pana j ,  masy krydalnej Stanisława ks. Lubomir

ł skiego pochodząca, już to w skryptach dłu- 
| źnych, już to w gotówce w depozycie sądo­

wym zalega, i wzywa tychże, by przy wy­
kazaniu praw swoich odpowiednie kroki, ce­
lem podniesienia tego funduszu poczynili.

Tarnów dnia 27 marca 1879.

Doni esieit i a pryw atn a

o o o o c o o o o o o o o c o o
Zmiana lokalu.

Biuro Towarzystwa galicyjsk. 
kasy zaliczkowej

prueitieislone został©
z domu pod 1. 21 przy ul. halickiej

do domu pod I. 17 
w  R ynku, S-sase piętro.
O czem się P. T. Publiczność uwia- 
(45ii s-3) darni a.
0 O 0 0 0 0 O O O O O O 0 0 0 0

t k a n i e  O
> w e  s

OOOOOOOOOJ 
O P o m ie s z k a n ie
W frontowe

przy ulicy ś w .  Ł a z a r z a , pod 
Nr. 1 a, na I p i ę t r z e ,  składają­
ce się z 3 pokoi, kuchni, komórki, 
strychu i piwnicy, od 16 lipca lub 
1 sierpnia b, r.. tudzież 1 pokój z 
kuchnią w oficynach zaraz do wy­
najęcia. Bliższa wiadomość u wła- 
ścieiela. ^ 3

o o o o o o o o o o o o o o o o

Z u p e łn a , w y s p rz e -  
fortepianów, pianin,

h i U T I I f i t l i l i m  1 innyełl instrumentów, z po- 
ISCai IPUssIM Iiai wodu zwinięcia interesu po
z n a c z n ie  zniźontycU  c e n a c h . Ulica wyższa
Ormiańska 1. 16, vis a vis kościoła na lszem piętrze
(4080 7 401 J a n  B a lk o .

i

F a r b y  w najrozmaitszych odcieniach stosownie do życzenia dla malarzy 
.i lakierników, tarte w najlepszym pokćśde z deju lnianego, na. własnych 
umyślnie na ten cel ukonstruowanych maszynach. Farby te są jnż tak 
przysposobione, bv każdemu lakierowanie ułatwić; lakierowanie bowiem 
samo jest nader łatwem, a cała trudność polega na przysposobieniu farb, 
co już jak powyżej wspomniono uskntecznionem jest w mym handlu.

Ws z? lisie gatu n k i laków do powozów, drzewaianych sprzętów i 
skór, oraz i laki spirytusowe.

L n i a n y  n i e j  i  p o k o s t  z lnianego oleju; tudzież:
Pen«ijKle dla m alarzy i lakiern ikó w , różne bronzy, kit do 

okien, i farby do robót przemysłowych.
©3 i w a  w najlepszym gatunku do maszyn i narzędzi roi iczyeh i przemy­

słowych za 100 funtów 27 złr.
S m a r o w i d ł o  b e l g i j s k i e  mające tę własność, że nie topnieje (nie leje 

się) za 100 funtów 12 złr.
Proszek przeciw owadom, za którego prawdziwość i nieprzewyż- 

szoną skuteczność ręczę własną firmą, l fot 2 zł. lub w flaszeczkaoh 425 ct. 
Papier pergaminowy y zastępujący pęcherz do szczelnego obwiązy­

wania słoi z konfiturami, sokami, konserwami i. t. p. 1 nieter równający 
się 2 ya arkusza kosztuje 15 ct.

Przy tej sposobności nie mogę pominąć zwrócenia uwagi na fałszowanie 
farb, pokostów, lakierów i tranu, a fałszowania te nie dadzą się na samem 
towarze poznać, i dopiero w użyciu spostrzeże się nie właściwe przymieszki 
szwerszpatu, oleju skalnego, terowego, maziowego i t. p naturalnie że przez 
to towar staje się przynajmiej o 50 procent gorszym i tańszym i że robota 
wypadnie niezadowalniająco, bo w ten sposób fałszowane farby, pokosty, la­
kiery i tran, nadpsuwają przedmioty, do których są użyte.

Taniość szwerszpatu funt bowiem kosztuje 2ł/2 centa, tudzież taniość oleju 
skalnego, terowego, maziowego itp. dają właśnie poehop do tych falsyfikatów.

(BĘSI -mu , «S_ «**■ i@_

O. T . W i n k l e r a
ulica ormiańska (ruski narodni dom) 1. 1. w e  L w o w ie .

(4512 2-7)

‘ adw. Dra. Kapiszewskiego w Gorlicach, 
j C. k. Sąd powiatowy,
j Gorlice dnia 18 czerwca 1879.

(4577) © g ł o s z e n i e .
i L. 6563. Po prowadzeniu dochodzeń
i miejscowych dla założenia ksiąg hipoteez- 
j nyeh w gminie katastralnej Hucisko brodz- 
j kie w obrębie c. k. Sądu powiatowego w 
; Brodach położonej składa się protokoły do- 
I chodzeń tych wraz z dotycząeemi arkuszami 
' posiadania, sprostowanymi spisami posiadło- 
. śri i kopiami mapy katastralnej, tudzież pro- 
j tokołem parcelowym do powszechnego przej- 
I rżenia w c. k. sądzie powiatowym w Bro­

dach.
j Zarzuty przeciw prawdziwości arku­

szu w posiadania wniesione być mają pisem­
nie lub ustnie w rzeczonym sądzie powiato­
wym, a w dniu 10 lipca 1879 do przepro­
wadzenia dochodzeń odnośnych przeznaczo­
nym także przed komisyą do założenia ksiąg 

I hipotecznych wydzieloną.
| Brody dnia 3 lipca 1879.
1 (4578) © gi«sie® iuto .

L. 6893. Ze strony Komisyi dla zakła- 
| dania ksiąg hipotecznych z c. k. sądu po- 
j wiatowego w Brodach wydzielonej wyznacza 
i się do rozpoczęcia dochodzeń miejscowych w 
1 celu założenia ksiąg hipotecznych w gminie 
' katastralnej Wołoch dzień 12 lipca 1879 o 

godz. Sinej przed południem, na którym każ­
dy. kto ma interes prawny^ w zbadaniu sto­
sunków posiadania, zgłosić się i wszystko, 
cokolwiek dla wyjaśnienia lub ochrony swych 
praw za stósowne uzna, przytoczyć może.

grody dnia 3 lipca 1878.
(4589) Sprostowanie.

L. 5960. W ogłoszeniu z daia lig o  
czerwca 1879 1. 5312 zamieszczonem w nu­
merze 140 „Gazety Lwowskiej” w sprawie 
wpisu w rejestr handlowy firmy „Chaim 
Kóaigsberg w Brzozdoweaeh wydrukowano 
zamiast w Brzozdoweaeh mylnie w Brezdow- 
eaeb; co się niaiejszem prostuje.

Z c. k. Sądu obwodowego
Złoczów dnia 30 czerwca 1879.

\ •lioóOj Obwieszczenie.
| L. 6752. Arkussze posiadania we for­

mie wykazów hipotecznych dla gminy kata­
stralnej „Uciszków” z dotycząeemi aktami 
składa się do przejrzenia.

Zarzuty przeciw prawdziwości tychże , 
mogą być wnoszone w sądzie tutejszym po 
dzień 18 lipca 1879; w którym ewentualnie 
dalsza rozprawy przeprowadzone będą.

Z e. k. sądu powiatowego miej, deieg.
Złoczów dnia 2 lipca 1879.

(4566) ©I»wi<5*łffl«ss®Mt©.
Ł. 3563. Arkusze posiadania gmin ka­

tastralnych Motyoze szlacheckie i Motycze 
poduchowne w tutejszym c. k. sądzie złożo­
ne można przejrzeć do dnia 8 lipca 1879.

Rozwadów 3 lipca 1879.
(4571 1—3) ®  d  y  k  u

L. 2648. 0. k. sąd powiatowy w Żyw­
cu ogłasza, iż celem wydobycia należytości 
Dr. Ignacego Roslera w kwocie 95 złr. 20 
ct. w._ a. odbędzie się publiczna sprzedaż re ­
alności 1. k. 82 w Sporyszu położonej do Ja ­
dwigi Gołuch należącej, ciała tabul arnego 
me stanowiącej w trzech terminach dnia 10 
lipca, 11 sierpnia i 12 września 1879, ka­
żdym razem o godzinie 1.0 rano.

Oena wywołania będzie 281 złr., wa­
dyum wynosi 10 prc. eeoy wywołania.

. Bliższe warunki licytacyi, protokół za­
jęcia t oszacowania można przegiągnąć w 
sądzie.

Żywiec dnia 25 maja 1879.
(4584 1— 3) ' L 8852

© g | o s z e n l e  k o n k u r s u .
v  } 0. k. powiatowa Dyrekcya Skarbu w 
Kołomyi podaje do wiadomości, że w dro­
dze publicznej konkurencyi jest do nadania 
hurtowna sprzedaż tytoniu połączona z dro­
bną sprzedażą znaczków stemplowych w Tłu- 
st8na.

Obrót tytoniu po cenie taryfowej wy­
nosił w ostatnim roku 1878 12 854 zł. 82 ct. 
i sprzedaż znaczków stem­
plowych . _ 1.437 zł. 10 ct.

razem 14.291 zł 92 c t . . _

rar'z0.t41Srt!^T«Segf Lfw /: I podaje <ło ogólnej wiadomości, iż zapadłe do dnia SOgo 
b°f między ofertami, uwzględniając jednak|kwietnia 1879 r. zastawy w dniach 16 i 17 lipca 1879 r.

w godzinach od 9 do 3 przez publiczną licytacyę (w myśl
59) najwięcej dającemu za gotówkę sprzedane zostaną.

do 2 godziny po południu do naczelnika c. j R ó w n o cześn ie  w zy w am y  w łaśc ic ie li k w itó w  p rz e d a w n io n y c h , b y  się  o 
k- powiatowej Dyrekcyi skarbu w Kołomyi. j p o d n ie s ien ie  m ożliw ych  n ad w y żek  licytacyjnych zg ło s ić  zechcie li, ponieważ 

» y !t sze. m °g% hyć /przejrzane i tak o w e  s to so w n ie  do § 26 Regulaminu o d d z ia łu  za s taw n iczeg o  po  u p ły w ie

^ ¥ 3 S S r > » - * i w .  'I L w ó w  dnia 25 czerwca 1879.
Kołomyja dnia 30 czerwca 1879.

O d w a r  z d r o w ia  Ł e m a ir e ,a , przepisywany przez najznakomitszych lekarzy św iata  
caiogo, leczy w  zupełności zatwardzenie , h e m o ro id y ,  hysterję ,  podagrę , m ig ren ę  u d erzen ia  
do g ło w y .  P. professor Meniere tak się w yraża do sw ych uczniów , w w ykładzie sw oim  
w  szkole medycznej Paryzkiej : « Sam przepisuję i panom szczególn ie zalecam O dw ar Z dro­
w ia  I,em aire'a , w  zatwardzeniach uporczywych, etc. »

Skiad g łów ny : w  aptece przy ulicy Grammont, 14, w  P aryżu .— W e L w o w ie ,  w  aptece 
p. K rzyżanow sk iego ,obok  Brygidek; — w  K ra k o w ie ,  w  aptekach pp. Trauczyńskieg-0 i R e- 
dyka;— w  P o zn a n iu ,  u Dra Mankikwicza i we w szystkich  znaczniejszych aptekach.

Ogłoszenie licytacyi.
(4316 3—3)

z a s f a w n i e z y  

galicyjskiego B1 IEU kredytowego
ulica Jagiellońska 1. 3 (dom w łasny)
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mineralne
f

Ł Jj Bardyjowską, Bilińską, Budzińską.

Hunyady Janos i Franz - Josefs- 
juelle, Emską. Egerską, Faehingen, Friedriehs- 
hal, G-iesshlibler, Gleiehenbergską, Iwonioką. • ( 
Krynicką, Earlsbadzką, Kissingen, Kreutznachts- i 
ką, Marienbadzką, Obersalzbrunn, Eabczańską, 
Selterską, Spaa, Schwalbach, Szczawnicką, Vichy, 

Wildungen i Żegestowską
z tegorocznego nalewu już otrzymał 

i poleca h a n d e l

St. Markiewicza j
p- Wa w  «  *  i  e ,  ;

Rynek. 1. 43. (2693 1 2 -? )

W Instytucie naukowym y 
w o j s k o w y m  l
'«5 jSCt̂ w  w i e

ulica Piekarska Nr. Slszy, rozpoczął s

n ow y ]teur&

Garbarnia
Ł  W  O W  m K  A

a a  35am®**sty**©wie lic*,. T#»

i wszelkich nauk przygotowawczych wojskowych

z dniem 1 marca 1879.
Zakład utrzymuje także

Pensyonat
znany za starannej opieki nad młodzieżą sobie 
powierzoną.

Zgłaszać się można eodzień od godziny 
4tej do 7mej popołudniu.

F. K o e s t l ic h
c. k. kapitan, przełożony zakładu.

(2373 1 0 -? )  * V W W V V *

jrauje ao wyprawy wszelkie gatunki 
| skór i wykończa starannie i spiesznie wszystkie 
’ roboty wshodsące w zakres garbarstwa i feła- 

foskórnictwa po cenach umiarkowanych.

i Osobom, któreby nadesłały pewną ilość 
i skór, a życzyły sobie otrzymać takowe dobrze 
wykończone, a bez żadnej opłaty, 4iłavfc0s*» 
ufa Iwowslta obowiązuje się zwrócić w 
właściwym czasie — franco — równą połową 

; tychże skór już wyprawionych.

Ł® M , M a łe c k i
w Hotelu Angielskim. (281 51—?)

C. k. uprzyw. galicyjska

mmi
Królestwa Gaheyi i Lo-

domeryi % wielkrem i
księstw. Krakowskie® ;

■l.

a a  r o l a

1879
nabyć można po eeaie 2  asł. 6 ©  e t .  

w Ekspedycji 
G - w z e t y  L w o w s k i e j . * *  

i Zamiejscowi zechcą. przesłać 2  zl«  
\ T© e t .  % których przypada 10 et.
' na opakowanie i list frachtowy.
i JPfr* S.Keis2»tyaiaa przesyłamy tylŁr® za  

«is®c*euJ.©m naleiytości z góry.
35as pabrantlem saależytoScl nie
prwassyłaMiy Sffem aftysm n.

Ludwika.
O S W I S S Z C Z J B t f l S

Przy odbytem na dniu dzisiejszym, w przytomności 
dwóch c. k. Notaryuszów wylosowaniu Obligow 
pierwszorzędny cli i Akcyj 9 wyciągnięte zo­
stały losem seryi następujące numera:

A. O b 1 i g i.
450 sztuk I. emisyi:

Nr. 5001 do 5027 =  27 
5029 „ 5080 =  2
5088 „ 5066 =  35 
5068 „ 5096 —  29
5098
5334

5382
5455

285
122

Z następujących wylosowań dotąd jeszcze do spłaty 
podane nie były:

Z  ro k u  1873: Nr. 1262.
A. O b 1 i g i.

Razem 450 sztuk.
254 sztuk II. emisyi:

Nr. 73001 do 73254 =  254
163 sztuk III. emisyi:

N r 87501 do 87663 —  163 sztuk.
105 sztuk IV. emisyi:

Nr. 116001 do 116105 105 sztuk.
Razem sztu k ........................... 978

5

W ypłata wylosowanych tych obligów pierwszorzędnych nastąpi j 
w  sześć miesięcy po ciągnieniu to jest d. 2 stycznia 1880 r., rzeczy-] 
w ista m onetą srebrną w kasach i ajencyach, trudniących się w y p ła -) 
tą kuponów. \

Z dniem Igo  stycznia 1880 ustaje wszelkie dalsze procentowa- \
nie obligów wylosowanych, dla tego tez podając obligi do spłaty, j
zwrócić należy wszystkie aż po ten dzień jeszcze nie zap ad łe , do |
takowych należące kupony wraz z talonem, inaczej wartość odcię- \ 
tych kuponów od kapitału  spłacić się mającego, potrąconą zostanie. |

B. A k c y  e. |
144 sztuk I. i ii. emisyi:

Nr. 62001 do 6214! = r '44  sztuk.
99 sztuk iii., IV I V. emisyi:
Nr. 169001 do 169099 =  99 sztuk.

45 sztuk VI. emisyi:
Nr. 190001 do 190045 — 45 sztuk.

Razem sztuk 888

Posiadacze rzeczonych 288 sztuk akcyj, otrzymają w gotówce, 
począwszy od dnia 2 stycznia 1880 r., kapitał na wylosowane akcye 
rzeczywiście wpłacony, wraz z zapadłemi po dzień 31 grudnia 1879 
r. procentam i i ustanowionemi dywidendami, którychby dotąd jeszcze 
nie podniesiono, a pierwotnie ich akcye wymienione zostaną w myśl 
§. 51 statutów na osobne, na okaziciela brzmiące okazy użytkowania.

Z dniem 1 stycznia 1880 r. ustaje wszelkie dalsze procentowa­
nie akcyj wylosowanych, dla tego też podając akcyę taką do spłaty 
i podnosząc okaz użytkowania, wszelkie aż do onegoż dnia jeszcze 
nie zapadłe, do niej należące kupony wraz z talonem zwrócić nale­
ży, inaczej wartość odciętych kuponów, od kapitału  spłacić się m a­
jącego, potrąconą będzie.

Posiadaczom okazów użytkowania przysłuźają— wyjąwszy 5-pro- 
eentowej prowizyi od kapitału akcyjnego, która im  się od dnia 1 
stycznia 1880 r. więcej nie należy— równie prawa, tak jak  posiada­
czom akcyj nieumorzonych.

W l e d e ń ,  dnia 1 lipca 1879.

1874: Nr. 18606 13607 13610 13635 do 13638 13652 13678 13714 13748 
13762 13763 13801 do 13803 13807 66118 66119 66134 66147 
66148 66177 66178 66181 66198 66199.

1875; Nr. 19025 19054 19160 19165 19193 19208 19234 do 19236 19251
19271 do 19273 51096 do 51098 51161 do 51167 51170 51175
51202 106502 do 106506 106518 do 106524 106556 do 106562 
106620 106622

1870: Nr. 23025 23040 2 1 u 7 ^ao  23079 23121 do 23124 23156 23157
23159 23212 23213 23281 do 23248 23250 23254 do 23263
23308 23358 80017 80053 80084 do .80093 801.01 do 80103
80117 80156 8015) 80197 80207 80209 80210 86518 do 86521
86534 86546 do 86>48 86551 do 86554 86560 86561 86563 do

. 86567 86578 86588 86589 86591 86593 86594.
1877: Nr. 33517 33518 3353 33592 33593 33626 do 33629 33642 33654

33689 do 33691 <702 33703 33711 38716 do 33722 33734
83740 33743 3376 83778 33774 33777 do 33779 33786 33804

' do 33808 33831 38840 33841 33852 33862 do 33864 33875
do 33880 83899 33908 8s916 33917 33980 33921 73514 do
73536 73590 do 73594 73598 73599 73604 73610 73612 do
73615 78620 78623 73624 73626 73636 do 73638 73652 73664 
73668 do 73672 73698 do 73700 113504 113508 do H 3515 
1.13524 do 113527 113529 113533 do 113536 113564 113565 
113568 113598 1 3 6 4 0  113641.

1878: Nr. 15503 do 15508 1551.4 1.5515 15519 15523 15525 15527 15530
15535 15538 do 15541 15543 do 15552 15559 15570 15571
15573 do 15584 15590 15591 15593 15594 15598 15607 15612 
15630 do 15633 15637 15639 15650 15655 15657 do 15662
15676 15680 15682 15684 do 15686 15688 15696 15697 15701 
15705 15707 do 15709 15722 15723 15743 do 15745 15769 
15774 15781 15785 15789 15791 15792 15795 15797 15799
15812 15813 15821 15822 15825 15838 15845 15854 do 15860 
15862 15865 15866 15877 do 15881 15887 do 15889 15900 do 
15902 15905 15907 15909 15910 15926 15927 15981 do 15934 
57037 57041 57059 57062 57068 57084 do 57090 84871 84372 
84393 84897 84398 84403 do 84405 84411 84413 84415 84421 
do 84428 84441 84445 do 84448 84462 do 84466 84469 84475 
do 84477 84481 do 84483 84487 84494 92008 92016 92021 do 
92023 92025 do 92027 92029 92032 do 92036 92041 92101

- ' 9 2 1 0 5  do 92112 92114 92127 do 92131 92142 do 92144 92147.

B. A k c y e .

Z  rolsw 1867: Nr. 98686.
J870: Nr. 8161 11276 65100 98561.
1872: Nr. 37520 37586 155526 155553.
1873: N r.-84083 159070.
1874: Nr. 36066.
1875; Nr. 65545 65575 65579 65597 do 65599 65620 127009 127010 127018 

127025 S27026 127041 do 127043
*876: Nr. 18001 18008 180.24 18029 18067 18068 18070 do 1807 218090 

181.14 18118 118012 118040 118047 118051 118059 do 118061 
118083 do 118085 215004 do 215018.

1877: Nr. 93503 92504 92506 92526 92527 92533 92534 92545 92548 do 
92558 92592 do 92594 92600 92601 92605 do 92609 92619 
92624 163034 163035 163037 163038 163040 163066 do 163080 
206005 206019 do 206022 206025.

1878; Nr. 4001 4003 do 4005 4008 do 4022 4026 do 4028 4037 4042 4044 
do 4046 4049 4050 4052 4053 4056 4083 4089 4093 do 4097 
4100 41.26 137010 137011 137019 do 137034 137036 do 137039 
137042 137048 137054 I§ 7059 137060 137064 137066 137067 
137069 187072 137073 137076 196007 196008 196009 196021 do 
196023 196031 do 196033.

bćada z a w ia d o w c za .
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